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335 czołgów  bolszewickich u a  l i i  m ie n ia  jiespraieimeso m m  nishiego"
zniszczono w dwóch dniach Poloaia aateryk. przeciwko „propozycji" Związku Sowieckiego

Naczelna Komenda Niemieckich 
j !  Zbr°jnych komunikuje z GŁÓW-
" e j  k w a t e r y  f u h r e r a  w dniu
14 styczwia:

Part* północny wschód Kerczu od- 
to silne ataki nieprzyjacielskie.

In - przyczółku mostowym Nikopo- 
jj. llIePrzyjaciel rozszerzył swe ata- 
. jja dalsze odcinki. Odparto go w 
W  ■ walkach.

„  ^ cejonie na zachód od Kirowo- 
nie .na.sze wojska rozbiły kilka 
pP^yjacielsk ich  g r u p  zaczepnych, 

o silnych walkach zamknięto tutaj 
Przeciwataku lukę we froncie.

" a  południe i południowy zachód 
tu- . e^kas są w toku walki z nie- 
kahiieC'elem* włamał się lo-

rejonie na południowy zachód 
~a lohrebyszcz w przeciwnatarciu 
Narzucono bolszewików dalej.

Na zachód od Berdyczowa po zni
szczeniu 55 czołgów nieprzyjaciel
skich i 8 dział szturmowych zlikwi
dowano jedną grupę bolszewicką, 

tora włamała się na teren zaplecza. 
W  rejonie na południowy zachód 
zachód od Nowogrodu Wołyńskie- 

55°  oasze wojska nadal stawiały za- 
kon/ v°PÓr naP'erającym bolszewi- 
silny zachód od Rzeczycy trwa 
®dpi napór nieprzyjaciela. Podczas 
jaciê ?Nia ciężkich ataków nieprzy- 
Pancern ^ wojska jednej dywizji 
które „ '1 . zniszczyły 19 czołgów,

' ^  Przełamały się.
t°Wn .e.ł°Nie Witebska osłabła gwał- 
Na ataków nieprzyjacielskich

. tek ciężkich strat dnia po- 
^uniego.

Nówni PÓ?nocny zachód od Newla 
prowari* i W dniu wczorajszym prze- 
ki u ,. bolszewicy gwałtowne ata
kach 6 Naparto w ciężkich wal-

wicy Cj?gu. ?bu ostatnich dni bolsze- 
335 tracili na wschodnim froncie 

0lgOW,
ataknfp>lu^n*0wej Kalii nieprzyjaciel 
nocny na odcinku ma zachód i pół- 
stajae»Za ód od Venafro, ze wzra- 
ki ga ’  gwałtownością- Ciężkie wal- 
ku * toku. N a  pozostałym odcin- 
ży Za wyjątkiem starć stra-
Niiafy r!fn.lch Nad Garigliano nie 
Senne. ejsca skuteczne działamia wo-

P°dc?.aaẐ ! lcie!skie kontrtorpedowce 
Niiasta r?  .Ni e j  próby ostrzeliwania 
rza Adriatlt?Nova na wybrzeżu Mo- 
ogleń baten- ego zostały wzięte w 
wojennej p1 Nadbrzeżnej marynarki 
Niach końtrf° kilku cell'ych trafie- 
ciły na połudnP|dowce płonąc zawró"

zrzucił® u n°ry samoloty angielskie 
Rz^zyf b° mby " a  zachodni rejon

W  wieczornych godzinach dnia 
wczorajszego niemieckie samoloty a- 
takowały cele południowo-wschodniej 
Anglii.

BERLIN , 14. 1. —  Agencja „Tele- 
press" dowiaduje się z miarodaj
nego źródła następujących szczegó
łów o sytuacji na wschodnim fron
cie:

Napór bolszewików na pozycje nie
mieckie na wschodnim froncie od Ker
czu do Newla trwa bez zmiany, 
jak stwierdza współpracownik woj
skowy niemieckiego biura informa
cyjnego w komentarzu do sytuacji 
na wschodnim froncie. Pisze on w 
dalszym ciągu:

Bitwa na wschodzie szaleje dalej 
bez przerwy na froncie takiej szero
kości, jakiej nie zanotowano dotych
czas jeszcze w żadnym okresie woj
ny niemiecko-sowieckiej. Bezwzględ
na wola przełamania z jednej stro
ny, bezwarunkowa wola oporu z dru
giej —  oto cechy charakterystycz
ne wszystkich walk. Z natury takiej 
rozprawy bojowej wynika, że ataku
jący partner wobec takiego stopnia 
zaciętości obrony może przeprzeć 
swoją wolę przełamania tylko wów
czas, jeżeli rzuci do wałki w zakre
sie materiału ludzkiego i bojowego 
także to wszystko, co powinien pla
nowo zaoszczędzić na dalsze ewen- 
tuałnoci. Technika bojowa Niemców 
zmusza dowództwo sowieckie do ścią
gania swych rezerw w takiej masie, 
iż zachodzi zupełnie usprawiedliwio
ne pytanie, jaki będzie wynik obec
nej ofensywy zimowej, jeżeli po jej 
zakończeniu Sowiety staną znowu w  
obliczu'  zysków terenowych, poza 
tym jednak wyjdą z tej bitwy zno- 
wiu bez wyniku i rozstrzygnięcia.

Postawienie takiego pytania nie 
oznacza wprawdzie zdarcia ostatniej 
zasłony z zamierzeń naczelnego nie
mieckiego dowództwa wojennego, w 
każdym razie jednak jest równo
znaczne z rzuceniem pewnego światła 
na pobudki pewnych posunięć nie
mieckich. Mimo że bolszewicy w  
czasie swej tegorocznej ofensywy 
zimowej stracili dotychczas przeszło
24.000 czołgów, ponad 1.100 dział 
■wszystkich kalibrów i kilkaset sa
molotów bojowych, również w ciągu 
dnia 12 stycznia kontynuowali dalej 
swoje próby przełamania j okrążenia 
nie tylko na odcinku południowym, 
ale także na froncie środkowym-, po
sługując się przy tym nowymi siła
mi, ściągniętymi z etapów. Wojska 
niemieckie dzięki skutecznym prze- 
ciwatakom umiejętnie paraliżowały 
masowy szturm bolszewików i uzy
skały, jakkolwiek po ciężkich wal
kach, wyraźne sukcesy obronne na 
wszystkich głównych punktach walk-

SZTOKHOLM, 14. 1. —  Sowiecka 
służba informacyjna podaje ponow
nie do wiadomości oświadczenie rzą
du sowieckiego- odnoszące się do 
kwestii granic sowiecko-polskich. Do
niesienie to powtarza na razie 
brzmienie tekstu odnoszącego się do 
wschodniej granicy polskiej objętego 
oświadczeniem rządu sowieckiego 
odnośnie do stosunków sowiecko-pol
skich z dnia 11 stycznia br. i obja
śnia następnie powstanie i przebieg 
t. zw. „Linii Curzona".

Nowe to oświadczenie sowieckie 
mówi, że rząd polski nie zgodził się 
czasu swego na taką linię graniczną 
i w dalszym ciągu prowadził wojnę 
przeciwko Z. S. R. R.. Korzystając 
z ciężkiego położenia Rosji Sowiec
kiej, wymusiła Polska od rządu so
wieckiego inną granicę w  czasie per- 
traktacyj pokojowych w  Rydze w  
marcu roku 1921, przy czym za
anektowała Polska zachodnie tereny 
Ukrainy Sowieckiej i Białorusi So
wieckiej". Tę niesprawiedliwość trak
tatu ryskiego z roku 1921 w sto
sunku do Ukraińców w Zachodniej 
Ukrainie oraz do Białorusinów w  
Zachodniej Białorusi skorygowano 
dopiero w  roku 1939, kiedy to usta
nowiono nową granicę polsko-sowie
cką slosownie do „plebiscytu, prze
prowadzonego na szerokich podsta
wach demokratycznych".

SZTOKHOLM, 14. 1. —  Prezes 
komitetu Amerykanów polskiego po
chodzenia, Węgrzynek, oświadczył 
w wywiadzie z przedstawicielami a- 
gencji „Reuter":

Żaden rząd polski nie może przy
jąć propozycji sowieckiej, która rów
nałaby się „samobójstwu narodu pol
skiego". W y s’i..i'ł :‘ przez Związek 
Sowiecki roszczenia terytorialne nie 
opierają się na względach strategi
cznych lub potrzebach wewnętrznych

Związku Sowieckiego, lecz wypływa
ją z chęci zniszczenia Polaków, sta
nowiących przeszkodę na drodze do 
zachodniej Europy.

SZTOKHOLM, 14. 1. —  Korespon
dent nowojorski dziennika „Stock- 
holms Tidningen" donosi, że sposób, 
w jaki rozwiązują Sowieci kwestię 
granic polskich, wywołał w Stanach 
Zjednoczonych zdenerwowanie. Uczu
cie to rzucało ciemny cień na mnie
manie, że oświadczenie sowieckie o- 
znacza pewien postęp o tyle, o ile 
postawiono wreszcie jasno kwestię 
polską, która dotąd była ciemna. U - 
rzędowe sfery waszyngtońskie zaj
mują wprawdzie jak dotąd tak i na
dal stanowisko ostrożne i nie wypo
wiadają się wcale na ten temat. 
Prasa natomiast zareagowała silnie 
na postępowanie Sowietów i o- 
świadcza otwarcie, że cały plan 
współpracy trzech wielkich mo
carstw narażony został na szwank.

„New York Times" pisze, że A -  
merykanie odczuwać muszą silną o- 
bawę z przyczyny sposobu załatwie
nia się z kwestią polską przez So
wietów. Pismo to wskazuje na po
stanowienia konferencji moskiew
skiej i oświadcza, że mimo to So
wieci wystąpili obecnie z pewnego 
rodzaju ultimatum bez porozumienia 
się z Stanami Zjednoczonymi i An
glią. Postępowanie takie jest bardzo 
nieodpowiednie i uniemożliwia stwo
rzenie pokoju pewnego i trwałego.

Obserwatorzy polityczni w W a
szyngtonie —  jak to podkreśla no
wojorski korespondent dziennika 
„Stockholms Tidningen" —  upatrują 
w  tym planie polityczne zaszacho
wanie ze strony Sowietów oraz dą
żenie do pchnięcia naprzód cało
kształtu zagadnień granicznych a nie 
tylko z Polską, aby w taki sposób 
stworzyć fakty dokonane.

Wolka toczy sią o kluczowe pozycje 
przyszłego rozwoju świata

Anglia „oszczędza" na koszt 
milionowych strat rosyjskich

dyńskim^nidio'1’ 14‘ —  W  łon- gę, aby rozważyć co ta cyfra ozna-
tor Patrick L acPrzetnawiał komenta- cza. W  tym jeszcze nie zaliczono 
froncie sowieckim temat walk na rannych. Poważnie zwraca Patrick 
wszystkim na ci ‘V- Wskazal przede Lacey uwagę publiczności na to, iż jest 
Sowieckich. Nie 1f - Straty w ° isk możliwym, że atak na kontynent za- 
że według” urzędowi v!Źy ^Pominąć, chodni może Anglię i Amerykę ko- 
cvfr którp m°skiewskich sztować również około pięć milionów
czerwcu, a zatem przed Z  „ubie£lym obitych. Lacey nie może przy tym 
tegorocznej wielkiej o fm ^ °CZęc;em zatalc zyczema, ze .-ofiary Sowie- 
mniei a n iże li r. „ m .. ensywy, me tow w obecnych walkach zmmejsza- 
M o  zabitych Inh n lr  T  So™etów ją niewątpliwie straty państw za-

chodnich. Ciekawym jest,,co powie 
była znacznie większa) ta Moskwa na te -oszczędnościowe ra-

BERLIN , 14. 1. —  Obecnie stało 
się jasnym, że tocząca się dzisiaj 
wielka walka stała się zmaganiem 
o kluczowe pozycje w przyszłym roz
woju świata, pisze zastępca szefa 
prasowego rządu Rzeszy Siinder- 
mann. Europa czy Ameryka, naro
dowy socjalizm czy bolszewizm, ka
pitalizm czy socjalizm, żydowskie 
panowanie nad światem czy wolność 
narodów —  od odpowiedzi na te py
tania, które rozstrzygną wydarzenia 
bojowe obecnej wojny, jak podkre
śla Sundermann, zależeć będzie przy
szłość. Ewentualne zdobycie Euro
py od wschodu czy od zachodu by
łoby równoznaczne z przekreśleniem 
epoki, która była fundamentem 
wszystkich 'dotychczasowych kultur.

Stany Zjednoczone, jak stwierdza 
dalej Sundermann, w niemniejszym 
stopniu sprowokowały Europę, jak 
to uczyniły również w stosunku do 
wschodniej Azji. Spotkały się one 
jednak z odpowiedzią w postaci 
wzrastającego poczucia solidarności 
ze strony wspólnoty narodów euro
pejskich. Pod tym punktem widze
nia Europa nie tylko posiada siły 
mogące sprostać atakowi kontynen
tu amerykańskiego, ale także siła
mi tymi znacznie nad nim przeważa.

Rówinież antyteza: bolszewizm —
narodowy socjalizm, jak pisze dalej 
SUndermann, doznała w przebiegu 
wojny specjalnego pogłębienia. Fakt 
bowiem, że bolszewicy po ćwierć-

wiekowej, niesłychanie krwawej ty
ranii o nastawieniu antynarodowyim, 
nagle reklamują „rosyjskiego ducha 
narodowego" świadczy, że trwający 
przez okres całego pokolenia bolsze
wicki system gwałtu nie zdołał prze
konać niewątpliwie mało refleksyjne 
masy rosyjskie.

Największe niespodzianki w dal
szym przebiegu wojny, jak pisze w 
zakończeniu Sundermann, oczekują 
jednak żydów. Obecna wojna stano- 
wj największe uderzenie dokonane 
przez nich, a równocześnie stanie 
się ona dla nich największą klęską, 
ponieważ zwycięstwo niemieckie i 
klęska żydowska stały się pojęciami, 
nie dającymi się wzajemnie od
dzielić. r~Tfr\

SZTOKHOLM, 14. 1. —  Dyploma
tyczni sprawozdawcy prasy londyń
skiej opublikowali w środę, jak to 
się zresztą nie można było inaczej 
spodziewać z uwagi na stosunek za
leżności Anglii wobec Unii Sowiec
kiej, promoskiewskie komentarze w  
sprawie deklaracji złożonej przez U - 
nię Sowiecką na temat kwestii pol
skiej, oraz wzywają usilnie polski 
rząd emigracyjny w Londynie do 
przyjęcia propozycyj, „które mogą 
stanowić ostatnią szansę ze strony 
bolszewików". Dyplomatyczny spra
wozdawca „Daily Mail" pisze w  
związku z tym m. i.: „Dyplomaci w  
Londynie doszli do przekonania, że 
apel sowiecki stanowić może ewen
tualnie ostatnią szansę, jaka nada
rzyła się polskiemu rządowi emigra
cyjnemu w Londynie".

„Times" podaje: „Chociaż deklara
cja pod pewnym względem może być 
powodem do krytyki ze strony rzą
du polskiego w Londynie, to nic nie 
wskazuje na to, że bolszewicy nie są 
skłonni wszcząć rokowania z Polaka
mi, które, o ileby już raz były 
wdrożone, niewątpliwie —  jak za
chęcająco podkreśla „Times" —  u- 
regulowałyby wszelkie istniejące nie
porozumienia oraz spowodowałyby w  
konsekwencji podjęcie regularnych 
stosunków".

Vernon Barłlett pisze na łamach 
„News Chronicie": „Odpowiedź so
wiecka na oświadczenie polskie s 
dnia 5 stycznia posiada bardzo wiel
kie znaczenie. O ile rząd polski ze
zwoli na to, że wspomnienia daw
nych dni będą silniejsze, aniżeli wy
mowa faktów obecnych, to zdaniem 
wielu przyjaciół Polski, zburzy on 
swe własne szanse.

W. H. Ewen podkreśla znów w  
„Daily Herald": „Rząd sowiecki
wskazał drogę do rozsądnego ure
gulowania najtrudniejszego proble
mu. Polski rząd emigracyjny dobrze 
zrobi, jeżeli więcej będzie myślał o 
interesach swego kraju, aniżeli o 
swych własnych uczuciach".

Sprawozdawca dyplomatyczny 
„Daily Telegraph" również mówi —  
przy czym w tonie jego zaznacza 
się ukryta groźba —  o „ostatniej 
szansie", podając m. i. dosłownie: 
„Bolszewicy gotowi są dać pol
skiemu rządowi emigracyjnemu „o- 
sta'araą szansę", by w ten sposób 
mógł on wykazać swą gotowość do 
konstruktywnej współpracy z Unią 
Sowiecką. Jeżeli jednakowoż polski 
rząd emigracyjny w Londynie nie 
będzie skłonny do zlikwidowania i- 
straiejących nieporozumień z Unią 
Sowiecką, to jest rzeczą bardzo moż
liwą, że wówczas ostateczne uregu
lowanie tych spraw „siłą rzeczy 
przeprowadzone być może przez inne 
czynniki".

Qtos dnia
Na łamach prasy ateńskiej na 

czołowych miejscach opublikowano 
dzisiaj protest premiera Rhallysa 
przeciwko anglo-amerykańskiemu 
nalotowi terrorystycznemu na mia
sto Pireus. W  proteście podkreślo
no między innymi co następuje: 
Na Pireus dokonano nalotu, któ
ry co do okrutności może szukać 
równego sobie w dziejach Grecji. 
Zaznaczyć trzeba, iż nie chodziło 
tutaj o żadną akcję wojskową, lecz 
jedynie o nalot terrorystyczny na

ludność grecką w Pireusie, która 
stała się ofiarą tego rodzaju „bar
barzyńskiej akcji"- Nie atako
wano żadnych obiektów wojsko
wych, lecz w bestialski sposób bu
rzono kościoły i domy mieszkalne. 
Protest kończy się następującymi 
słowami premiera: „Protestuję w
obliczu ludzkości przeciwko temu 
zbrodniczemu i bezbożnemu czyno
wi, za który na pewno nastąpi 
odwet, skoro tylko wybije godzina 
sprawiedliwości".



W KILKU WIERSZACH
®  Dotychczas zaszczepiono w N or

w eg ii 600.000 osób przeciw dyfterii. 
T e  szczepienia ochronne zastosowano 
do osób w wieku od 1— 30 lat. Osób 
ponad 30 lat w  ogóle nie szczepiono, 
gdyż w tym wieku niebezpieczeństwo 
zakażenia bywa zazwyczaj znikome.

□  „Dagens N yheter" donosi z 
Nowego Jorku, że Roosevelt zako
munikował rzekomo w swoim orę
dziu do kongresu, że układ handlo
w y sowiecko-amerykański stoi przed 
ukończeniem. W  kolach handlowych 
Nowego Jorku krąży wersja, że roz
chodzi się tu o trzechletn'ą umowę 
w wysokości kwoty ogólnej, obraca
jącej się między 9— 15 miliardami 
dolarów.

©  Argentyński ambasador w Sta
nach Zjednoczonych, Escobar, odro
czył zamierzoną swoją podróż do 
Waszyngtonu na koniec miesiąca, 
rzekomo z powodu niedyspozycji. 
Escobar został z początkiem paź
dziernika zamianowany szefem misji 
w  Waszyngtonie.

te/ Nadburmistrz Nowego Jorku La 
Guardia przyznał się w swoim o- 
świadczeniu wobec południowo-ame
rykańskich przedstawicieli prasy, że 
pewne artykuły drogeryjns wysyłane 
do południowej Ameryki przez sani
tarne władze miasta Nowego Jorku 
zostały odrzucone.

□  „Tim es11 donosi, że spółka han
dlowa „Associated Eąuipment Com
pany11 zdołaia podwyższyć swój czy
sty zysk w roku 1943, po odliczeniu 
wszystkich podatków, o 80 proc. i 
dokonać podwyższenia dywidendy o 
okrągło 75 proc. Firma ta trudni się 
dostawami dla wojska.

9  Cordell Hull dał do zrozumie
nia na konferencji prasowej, że n'e 
przyjm ie boliwijskiego podsekretarza 
stanu w ministerstwie spraw zagra
nicznych Fernando Iturralde.

©  Nowa sesja parlamentu została 
otwarta we wtorek po południu ze 
zwykłym  uroczystym ceremoniałem 
przez króla Gustawa V, w państwo
w ej sali zamku w Sztokholmie.

Samolot angielski zaatakował w 
pobliżu Viterbo samochód ciężarowy 
M iasta Watykańskiego i  ostrzeliwał 
go ogniem z karabinów maszyno
wych. Kolumna samochodów ceza ro 
wych była opatrzona flagą  pap.eską, 
a  ponadto dachy wozów były poma
lowane barwami papieskimi.

□  Generalny komisariat dla ro
botników francuskich w Niemczech, 
został na mocy ustawy przemiano
wany na generalny komisariat akcji 
6połecznej dla robotników francusk.ch 
w  Niemczech. Podlega on minister
stwu pracy-

®  „D aily  Worker“  występuje prze
ciwko zarządzeniu komendantów nie
których koszar, wydanemu w ostat
nim czasie, a zakazującemu rozpo
wszechniania na ich obszarach róż
nych wydawanych w A n glii pism 
agitacyjnych komunistycznych, a na
wet samego „D aily  W orker".

@  Według zarządzenia, ogłoszone
go w dzienniku urzędowym, podpuł
kownik sztabu generalnego Angel de 
Mendoza Dorvier został mianowany 
attache lotnictwa przy ambasadzie 
hiszpańskiej we Francji.

roi Prezydent ministrów Laval po
wrócił po kilkudniowym pobycie w 
Paryżu do Vichy, Został on przyjęły 
przez szefa państwa marszałka Pe
taina w celu sprawozdania ze swo
ich rozmów.

□  Dawniejszy prezydent francu
skiej ligi dla praw człowieka, żyd 
W ik tor Basch, został ubiegłej nocy 
przez nieznanych sprawców zamor
dowany wraz z żoną. Trupy znale
ziono w odległości kilku kilometrów 
od Lyonu.

+  Donoszą z Fiume o urodzeniu 
się rzadkiego potworka, gdzie przy
była na świat dziewczynka z trzema 
nogami i trzepią rękami. Dziewczę 
żyło tylko kilka dni.

©  Tureck; szef sztabu generalne
go Czakmak przeniesiony został w 
stan spoczynku. Na jego stanowisko 
powołał rząd jako szefa sztabu ge
neralnego generała Kasin Orbay.

#  Dotychczasowy zastępca mini
stra komunikacji i robót publicznych 
Toivo  Ikonen ustąpił. Jego następcą 
ma zostać karelski poseł do parlamen
tu z partii agrarnej Vaelnoe Kaasa- 
lainen-

□  Ministerstwo wojny wyznaczyło 
3-dniową konferencję zbrojeniową, 
która się dzisiaj rozpocznie i w któ
rej wezmą udział specjaliści dla za
gadnień wojskowych ze wszystkich 
części Chin narodowych.

Kojwi^hsn bitwa powietrzna obecnej w o jn y
fe fa s ir ® f is  arm ady lifsm bsscóa? amerybaiaskisSi

B E R LIN , 14. 1. —  Najw iększa bi
twa powietrzna w ciągu obecnej w oj
ny rozegraia się w ciągu dnia 11 
stycznia nad zachodnią i środkową 
Europą. Gigantyczna walka o któ
rej doniósł komunikat Naczelnej 
Komendy Niemieckich Sił Zbrojnych 
w dniu 12 stycznia, trwała przeszło 
trzy godziny. Rozszerzyła się ona na 
obszar powietrzny obejmujący wie
le setek kilometrów pomiędzy w y
brzeżem kanału La Manche i środ
kowymi Niemcami.

Formacje bombowców amerykań
skich znajdowały się pod ochroną 
licznych eskadr myśliwców w drodze 
nad środkowe Niemcy, gdzie po dłu
g ie j pauzie zamierzały dokonać ata
ku bombowego. Ponieważ posiadały 
one silną eskortę samolotów myśliw
skich, czuły się niewątpliwie zupeł
nie bezpieczne przy dokonaniu tego 
przedsięwzięcia. P rzy  jasnym jak 
kryształ niebie i zupełnie wolnej od 
chmur pogodzie zimowej, formacje 
amerykańskie przeleciały nad n'e- 
miecką granicą. W  tym czasie w iel
ka ilość niemieckich samolotów m y
śliwskich i burzących rzuciła się ze 
wszystkich stron na lecące gęsto o- 
bok siebie czteromo torowe bombow
ce amerykańskie. Równocześnie ar
tyleria przeciwlotnicza z niezliczo
nych ciężkich i najcięższych bateryj 
otwarła koncentryczny ogień. Pod 
potężnym nanorem energicznych ak
cyj niemieckiej obrony powietrznej, 
poszczególne grupy bombowców a- 
merykańskich były zmuszone już w 
pobliżu granicy niemieckiej zrzucić 
przedwcześnie swoje bomby, "zn ie 
waż tylko dzięki temu miały one 
możliwość uniknięcia niesłychanie 
skutecznego ognia niemieckich sa
molotów myśliwskich i gradu gra
natów rozpryskowych niemieckiej ar 
ty lerii przeciwlotniczej. P rzy  tej 
sposobności soadły na ziemie już 
pierwsze borni’-. wce amerykańskie.

Wkrótce potem n:emieckie samo
loty myśliwskie zdołały rozbić na 
drobne grupki formacje bombowców 
amerykańskich. Zestrzeliwano jedną 
maszynę amerykańską po drugiej 
aż w końcu 136 maszyn, w  tym 124 
cztoromotorowvch bombowców, zo
stało zniszczonych. Jeszcze w c;ągu 
całego wczorajszego dnia nadcho
dziły dodatkowe raporty o zniszcze
niu dalszych samolotów amerykań
skich. Pochodzą one z najróżniej
szych okolic rozległego obszaru, nad 
którym rozegrała sie największa bi
twa powietrzna obecnej wojny. W o
bec tego pewnym jest, że wymienio
ne wyżej cy fry  zwiększą się jeszcze 
znacznie. Ten niezwykły sukces nie
mieckiej obrony powietrznej stanowi 
dobitne podkreślenie tezy w ielokrot
nie stwierdzanej w ciągu ostatnich 
tygodni ze strony niemieckiej, że za
równo siły cyfrowe. Jak i metody 
niemieckiej obrony powietrznej do
znają staiych ulepszeń.

B E R L IN , 14. 1. —  Na temat klę
ski form acyj bombowców amerykań
skich w czasie dziennego ataku na 
obszar Rzeszy z dnia 11 stycznia po
dają do wiadomości nowe szczegóły.

Jedna sztafeta spośród niemiec
kich form acyj samolotów m yśliw
skich i burzących, która rzuciła się 
jeszcze nad obszarem holenderskim 
przeciwko falom  bombowców Sta
nów Zjednoczonych, nadlatującym 
na wysokości 5.000 do 8.000 me
trów, zdołała w ciągu kilku minut 
zestrzelić sześć maszyn. Bombowce, 
wszystkie typu ,.Fortress-W ell” , 
wskutek błyskawicznie dokonanego 
ataku nie były nawet w stanie w y
rzucić przymusowo swego balastu 
bom b'i uderzając o ziemię eksplodo- 
wąfar, tak że 12 stycznia w godzi
nach rannych na miejscach na któ
re spadły te bombowce, znaleziono 
jedynie zwęglone szczątki wśród glę

bokich lejów spowodowanych wybu
chem.

Szczególny sukceś uzyskała inna 
eskadra niemieckich myśliwców, któ
ra zaatakowała jedną falę, złożoną 
z okoio stu czteromotorowvch bom
bowców i otoczyła ją  ze wszystkich 
st.on siecią seryjnie wyrzucanych 
pocisków świetlnych. Zaatakowana 
fala bombowców, nie widząc żadnej 
możliwości przebicia się poprzez my
śliwce niemieckie, wyrzuciła przy
musowo wszystkie bomby, następnie 
zostaia rozbita na drobne grupy i 
zupełnie rozgronrona. Po stracie 21 
maszyn i ciężkim uszkodzeniu w'el- 
kiej liczby swych , latających for- 
tec1’, fa la  bombowców amerykańskich

szukńla ratunku w pospiesznym od
wrocie. Załoga jednej maszyny 
„Fortress” , która została ugodzona 
pociskami w tank benzynowy, usiło
wała ratować się, zeskakując na 
spadochronach. Pionące części sa
molotu spadające jak deszcz na dól 
zaieiy ogniem spadochrony, wsku
tek czego piloci upadając na ziemię 
ponieśli śmierć. K ilka samolotów, 
które wskutek trafienia motor ">w 
straciły znacznie na szybkości, zo
stały przez ścigające myśliwce nie- 
mieckie zasypane gradem pocisków, 
aż wreszcie i one musiały podzielić 
los wielu ze swych zestrzelonych 
maszyn.

Według sprawozdań niemieckich

pilotów myśliwskich, którzy brali u- 
dział w bitwie pow ietrzne! maszyny > 
pólnocno-amerykańskie usiłowały W 
wielu wypadkach, po krótkiej obro- i 
nie ratować się przez wzbicie wyżej- j 
Ponieważ jednak większość maszyn ; 
północno - amerykańskich uciekała 
bardzo stromemi spiialam i manewr 
ten udał się zaledwo kilku załogom. \ 
K ilka „L iberatorów ” jak zaobser- i 
wowano ponad wszelką wątpliwość, f 
zostało trafionych w swe ładunki 
bomb. Maszyny te eksplodowały W 
powietrzu, przy czym lecące tuż o- 
bok nich samolotv. należące do tej 
samej formacji, narażone były na 
bardzo wielkie niebezpieczeństwo.

I Z  n a s z e g o  k r a j u
Koncerty dla robotn ików

Przed paru dniami w jednej z 
warszawskich fabryk odbyła się 
inauguracja tegorocznego sezonu 
koncertowego dia robotników fabry
cznych. Ponieważ fabryka ta rozbita 
jest na dwa oddziały, umożliwiono 
wysłuchanie koncertu całemu perso
nelowi w ten sposób, że 36-osobowa 
orkiestra m. W arszawy pod dyrek
cją Adama Dolżyckiego, koncer.o- 
wala jednego dnia podczas przerwy 
obiadowej w jednym oddz'ale, dru
giego —  z tym  samym repertuarem 
—  w  drugim.

Z uwagi na okres świąteczny pro
gram  rozpoczęto staropolską kolędą 
„W śród nocnej ciszy", po czym ode
grano „Cichą noc", a nakoniec „Bóg 
się rodzi". W  dalszym ciągu progra
mu załoga fabryczna usłyszała zna
ną sopranistkę operową p. Lipowską, 
która wykonała trzy utwory, a mia
nowicie dwa z „H a lk i" i jeden z 
„Madame Butterfly ", przyjęte go
rąco przez publiczność. Po w ysęp ie  
śpiewaczki orkiestra odegrała melo
die góralskie.

Oddział Polskiego Czerwonego 
Krzyża

w Miechowie po przeprowadzeniu 
zbiórki wysiał na gwiazdkę pol
skich jeńców wojennych przebywają
cych w obozach w Rzeszy 9.432 kg 
żywności w 119 skrzyniach. N ieza
leżnie od tego wysiano w listopadzie 
392 paczki 5 kilogramowe.

Działalność P. K. Op. 
m. Krakowa

rozw ija się w  dalszym ciągu po
myślnie, ujawniając żywą pracę cha
rytatywną tak w swych 10-ciu dzia
łach pracy, jak i w 15 delegaturach, 
rozmieszczonych po przyłączonych 
do Krakowa gminach podmiejskich. 
W ażnym momentem działalności P. 
K. Op. w ostatnim miesiącu było u- 
zyskanie znacznych ilości węgla i 
rozdzielenie je j między najuboższą 
ludność Krakowa i przedmieść. Za
opatrzenie kuchen i ośrodków doży
wiania w ziemniaki i inne produkty 
odbyło się mimo pewnych trudności 
normalnie. Tuż przed świętami roz
prowadzano między kuchnie, zakłady 
i ośrodki dożywiania P. K. Op. oraz 
między podopiecznych pierwszą część 
przydziałów żywnościowych.

Samowystarczalne przemysły 
okręgu warszawskiego

Przemysł kamieniarski, ziemny, 
ceramiczny i szklany stanowi w o- 
kręgu warszawskim najbardziej sa
mowystarczalne przemysły co do su
rowców. N a pierwszym miejscu stoi 
przemysł ceglarslri, który występuje 
w  okręgu z 86 cegielniam i o piecach

pierścieniowych i 41 cegielniami po- 
lowymi. Wśród caiej tej liczby oko
ło 70 cegielni wykazuje rocznie po
nad milion sztuk produkcji każda. 
Ogółem cegielnie okręgu warszaw
skiego rozporządzają roczną zdolno
ścią wytwórczą do 230 milionów 
sztuk cegiy, dachówek, rur dreno
wych i kafli.

W  związku z przeprowadzeniem 
programowych prac melioracyjnych 
w rolnictwie spodziewać się należy, 
iż dzisiejsza produkcja drenów zna
cznie wzrośnie na niekorzyść pozo
stałych rodzajów wytwórczości ce
ramicznej.

Prócz przemysłu ceglanego na 
szczególne wyróżnienie zasługuje 
również przemysł szklany ze swymi 
16 hutami, wytwarzającym i szkło 
butelkowe i taflowe różnych roz
miarów i jakości. Okoio 10 z tych 
hut to zakłady o nowoczesnym wy
posażeniu technicznym. Największa 
huta okręgu przy pełnym zatrudnie
niu personelu produkuje miesięcznie 
500 milionów kilogramów.

Kursy dla agronomek  
wiejskich

N a terenie powiatu kieleckiego 
prowadzone są w okresie miesięcy 
zimowych zebrania rolnicze przy 
współudziale pracujących tutaj agro
nomek gminnych. W  czasie zebrań 
agronomki gminne omawiają wszel
kie zagadnienia zmierzające do pod
niesienia wydajności pracy gospo
darskiej. Nadto organizowane są kur-

SZKŁO I JEGO W ODY

M o d l i tw a  o  M i ł a ś ć
ZESZLTJ N A M  B IA Ł Ą  G O ŁĘBICĘ  Z A R K I —
PŁA C Z  Ś W IA T A  SW EGO U T U L  B LA S K IE M  TĘ C ZY, 
UŚM IECH NIJ SIE  DO N A S ! M Y  CI N IC  N IE  D AM Y,
CHOĆ T Y L U  N A S  D Z IS IA J  U TW O IC H  STÓP K LĘ C ZY  
D Z IE C IĄ T K O  BOŻE: M Y  —  JUŻ N IC  N IE  M AM Y...
—  C H Y B A  TE  SERC A N IE PO TR Z E B N E  W C ALE ,
R A N  P E Ł N E  —  I GORZKIE , G O RZK IE  SZARE ŁZY...
...TO JESZCZE ZA  SM U TN E  Z A B A W K I D LA C IEBIE , 
(M Ó G ŁBYŚ SOBIE PO PLA M IĆ  S U K IE N E C ZK Ę  W  K R W I). 
...ZRZUĆ N A M  G A Ł A Z K Ę  O L IW N A  Z Z A Ś W IA T A :
C ZŁO W IE K  W  C ZŁO W IE K U  N IE C H  ZNÓ W  ZN AJD Z IE  BRATA, 
MIŁOŚCI, MIŁOŚCI N A M  DAJ1

T. Boguszewska

W  odległości 37 km na zachód od 
Lwowa, w leśnej piaszczystej a 
z lekka falistej okolicy, leży uboga 
wieś Szkło, słynna jednak ze skar
bów wód swoich. W alory lecznicze 
siarczanego źródła w Szkle głośne 
były przed wojną dzięki poważnie roz
winiętemu państwowemu zakładowi 
zdrojowemu. Dziś tam ruina. Dom 
zakładowy zniszczony, w pięknym 
gaju-parku posowieckie wojenne po
zostałości, nie umniejszyło się jed
nak piękno miejscowej przyrody leś
nej i źródła mającego cudowne lecz
nicze własności. N ikt z tego dziś 
nie korzysta, chyba okolicznościowo 
ktoś tu zawita; przez chwilę po; się 
niezwykłym widokiem zielonawej 
kryształowo-czystej wody, która wy
pełnia dość głęboki, a do 7 m -sze
roki kolisty dół. W  miejscu, gdzie 
spod ziemi ta woda mineralna wy
tryska, widać ciągle a silne burze
nie. Wydajność źródła jest znaczna, 
skoro odpływ w drewniane ściany 
ujęty jest sporym a chyżym potocz
kiem.

W  niedalekiej stąd odległości znaj
dują się w Szkle inne źródła, jed
nak niewidoczne, gdyż przez techni
kę ujęte i obudowane. Widać tam 
iy lko jakby jakieś fabryczne małe, 
ale ładem i celowością imponujące 
osiedle, którego główną treścią jest 
stacja pompowa, przetłaczająca wody 
tutejszych źródiisk (nie-mineralnych) 
w arterie misternie rozbudowanej 
sieci wodociągowej Lwowa. Jaka tu 
obfitość zasilenia tej sieci, poznać 
można z tego, że nadwyżka wody z 
tutejszych źródiisk odcieka sporym 
potokiem —  potok ten płynie —  
musi się tu dodać —  prześlicznym 
leśnym jarem. O ciśnieniu wody w 
przewodach podziemnych dają znać 
w ytryski wody z pionowo gdzie
niegdzie w lesie ustawionych na pa

sy dla gospodyń wiejskich, na któ
rych poruszane są kwest.e pielęgna
cji bydła, pracy w oborze, obchodze
nia się z mlekiem i t. d.

Pogotow ie Ratunkowe 
w Krakowie

Stacja M iejskiego Pogotowia Ra
tunkowego w Krakowie interwenio
wała w osta nim miesiącu ogółem 
1.059 razy, na którą to liczbę przy
pada 629 wyjazdów. W związku z 
tym karetki pogotowia przejechały 
3.765 kilometrów, przewożąc ponad
to 405 osób do szpitali. W ub. mie
siącu pogotowie ratunkowe zanoto
wało m. in. 7 samobójs.w, 26 prze
jechać przez samochody, 14 przez 
tramwaje, 17 innych wypadków na 
drogach itd.

Związki hodowców królików
W  celu rozpowszechnienia hodowli ; 

królików na terenie okręgu radom- 1 
skiego odnośne władze zorganizowa- i 
ły szereg związków hodowców króli- i 
ków. Związki te mają na celu zapo- f 
znawanie początkujących z zasada
mi hodowli i je j znaczeniem.

Hodowlą królików zajmuje się w 
tym okręgu coraz większa liczba o- 
sób, gdyż —  jak wykazuje statysty
ka —  okręgowy związek hodowców 
królików w Radomiu posiada obeenię 
299 członków. Do jednego z najlepiej 
funkcjonujących związków należy 
związek w Jędrzejowie, gdzie się * 
prowadzi szeroką akcję instruktor- f 
ską.

rę metrów wysokich rur manome- 
trycznych, z których parabolicznym 
lukiem rzuca się strumień srebrzy
stej wody. To co z tego w ziemię 
wsiąknie a nie zostanie powtórnie 
w sieć rur schwytane, przesącza się 
z innymi wodami tego terenu do 
potoku, który także nosi nazwę Szkło, 
a jest dopływem Sanu.
' Jak więc z tego widać, wody te 
pochodzące ze Szkia, to przynależ
ność bałtyckiego zlewiska, a ponie
waż — jak wiemy — mamy w lwow
skiej wodzie wodociągowej wodę ze 
źródiisk dobrostańskich, a więc na
leżnych do rzekj Wereszycy, a przez 
nią i przez Dniestr do Morza Czar
nego —  wniosek stąd, że Lwów z 
tylu różnych względów będący mia
stem węzłowym i pogranicznym dła 
przyrody, ludów i kultur —  że ten 
Lwów pija „wody Bałtyku" zmiesza
ne z „wodami Czarnego Morza".

Rzemiosło w Krystynopolu
Ciekawe światło na stosunki w 

rzemiośle maiych miasteczek rzuca
ją liczby statystyki z lat dawnych. 
W  r. 1899 w Krystynopolu, mias ecz- 
ku leżącym w pobliżu Sokala, rzecz 
się przedstawiała według wskazówki 
poniżej podanych liczb, z których 
pierwsza oznacza ilość rzemieślni
ków w danym zawodzie, druga umie
szczona w nawiasie wymienia ilość 
chrześcijan zatrudnionych w tym 
fachu, A  więc: szewców 70 (26 ), 
krawców 17 (0 ), kuśnierzy 8 (2 ), 
garbarzy 8 (1 ), rym arzy 3 (0 ), s o
larzy 8 (4 ), bednarzy 4 (4 ), kowali 
3 (3 ),  ślusarzy 1 (1 ),  kotlarzy 3 (0 ), 
blacharzy 2 (0 ), murarzy 2 (2 ),
rzeźników 12 (2 ). piekarzy 4 (0 ), 
strytkarzy 2 (2 ). pobijaczy dachów 
1 (0 ) .  cyrulików 2 (0 ).
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Zebranie Rady Miejskiej 
2 okazji nowego roku

W środę dnia 12 bm. w sali magi- 
f atu odbyło się posiedzenie Rad
ych Miejskich. Do zebranych prze- 
owu Stadthauptmann dr Holler, 

: ory na wstępie podziękował ze- 
ranym za pracę zeszłego roku za
haczając, że obowiązki radnych w 
°ku bieżącym niewątpliwie nie bę- 

im  należa*y do lekkich, ale przy 
tensywnej pracy i dobrych chę- 
ach, będzie można im podołać. Ze 

strony Stad hauptmann przy- 
zeka opiekę i pomoc kierując się 

P[ Zede wszystkim zasadą sprawie-

,Celem wzajemnego zbliżenia i po- 
® ębienia yirspółpracy powoiuje się 
, °  życia mężów zaufania, którzy 
p?dą niejako łącznikiem pomiędzy 
Pracownikami a Stadthauptmannem. 
“ ako mężowie zaufania zostali wy- 
urani dla pracowników polskich dr 
Waligóra, dla ukraińskich dr Bilak.

Na zakończenie przemówienia p. 
“ tarosta wręczył pracownikom, któ
rzy położyli specjalne zasługi, dary 
Pamiątkowe jako wyróżnienie za 
P raP?- Przeds awiciele polskich i u- 
kraińskich pracowników podzięko
wać dr Hbllerowi w serdecznych 
mowach.

Na P. K. Op. złożyli:
r*racownicy warsztatów fm y „Mo- 

Wak“ ul. Snopkowska za styczeń zł 
372. — Pracownicy fmy C. Feder, 
Lwów, Jagiellońska 15 zł 152. —
V. H. B. nr 5 ul. Tkacka w styczniu 

U9- — Odcinek drogowy Lwów- 
Podzamcze zł 345 za styczeń. —  
Polska Młodzież z Martynowa z ko- 

824 zł. — .Jurek. Bronek, Nu- 
k, Ryszek, Dudek, Gustek, Dziu- 
l z Bukaczowiec na biedne dzieci 

j.- , ?• — Wulecka Drużyna „S ia l- 
to,wki“  z) 55 —  Michał Polański za- 
p ‘ , wieńca na trumnę śp. Siostry 
j. 5ny Glas zl 100. —  Parafia  Ra- 
TWai'1*? z kolędy zl 200. —  Młodzież 
ba  ̂ eci 1°wa z kolędy zl 1000. —  K i 
ę. 'a Stanisław zł 50 na biedne dzie- 

U; Zamiast kwiatów na trumnę 
Jarl .ranc‘szki Pachinger zł 100 —  

owjga Łozińska. —  Społeczeństwo 
2o(v» miasteczka Brzozdowee zł 
lówk'Z kolędy. —  Plantatorzy Karo- 
Wien pow- Rohatyn k. Bukaczo- 
a — Przy wypłacie za buraki zł 340.- 

hi Dyla za styczeń zł 50.

Odpowiedzi Redakcji

Pozn aw ał Ze Sk,oIego “  w arU  r° - 'Ważna • w>’ dana w W arszawie 
cji. q  .̂est również na terenie Gali- 
tu n lle zamierza P. przenieść się 
nien p pobyt czasowy lub stały wi- 
^rzojJ- Przedłożyć ją w odpowiednim 
-  i6 Dzielnicowym.

L A j pTr,.
B ]pnx 4 KOSZULE Z IM O W Ą 
Z 3 MU -  PR ZYJM IE  

UZ1ĘCZN0S01Ą P .KO . '

Zagadnienie, które obecnie w ko
lach praktyków w dyskusjach o o- 
borze wszędzie spotyka się z l  ain- 
teresowaniem, jest sprawa zwięk
szenia procentowej zawartości tłusz
czu w mleku. Odpowiedź na to po
siada wielkie znaczenie gospodar
cze nie tylko dla hodowcy bydła, ale 
również ze stanowiska polityki w y
żywienia, gdyż produkcja tłuszczu-z 
mleka, jak wiadomo, stoi na pierw
szym planie w zaopatrywaniu społe
czeństwa. W  jakiż więc sposób moż- 
naby osiągnąć to tak gwałtownie 
potrzebne zwiększenie zawartości 
tłuszczu mleka, stawiając sobie za 
cel osiągnięcie 4°/o przeciętnie ?

Procentowa zawar ość tłuszczu w 
mleku danej krowy uzależniona jest 
od cech dziedzicznych oraz od wpły
wów otoczenia. Przyjmujemy, że o- 
koło 70— 80% przypada na cechy 
dziedziczne, a około 20— 30% na 
wpływy otoczenia tj. żywienie, chów, 
technikę doju i in. Jeśli chodzi o 
dziedziczenie, to rasa odgrywa w 
tym wypadku wprawdzie pewną ro
lę (bydło górskie w porównaniu z 
nizinnym w dużym przecięciu), ale 
w  obrębie każdej rasy istnieją z ko
lei dziedzicznie wyposażone jednost
ki i rody, które wykraczają daleko 
poza przeciętną danej rasy, albo też 
pozostają za nią znacznie w tyle. 
Pierwsze jako czynniki hodowlane 
mają wielką wartość w zakresie 
zwiększenia procentowej zawartości 
tłuszczu w  mleku, drugie —  mają 
może znaczenie z punktu widzenia 
ilości nreka, ale nie ze względu na 
zawartość procentową tłuszczu.

Dziedziczenie procentu tłuszczu 
przez rozpłodnika należy zbadać na 
jego przodkach ze strony matki i 
ojca, jeszcze lepiej i pewniej atoli
—  porównując wydajność matek z 
wydajnością córek (tzw . porównanie 
matek z córkami) i uwzględniając 
przy tym także wydajność rodzeń
stwa rozpłodnika. Jeżeli buhaj 
zwiększył zasadniczo procentową za
war ość tłuszczu u córek w stosun
ku do matek, przy czym w porów
naniu uwzględniono również stosu
nek do przeciętnej danej obory, to 
wówczas z dużym stopniem prawdo
podobieństwa możemy uważać, że 
dobrze przekazuje potomstwu tlu- 
szczowość. Jeśli chodzi o buhaje 
młodsze, po których mało albo t łż  
wcale jeszcze nie przychowano córek, 
to musimy zbadać pod tym w zglę
dem rodziny ojca i matki, a także
—  i to przede wszystkim —  w ydaj
ność jego rodzeństwa.

Takie badania wydajności dziedzi
cznej, planowo przeprowadzone, po
zwalają z dostateczną pewnością _u- 
stalić dziedziczne zadatki wydajności 
tłuszczowej u matek i rozpłodników.

Ze zbadanych matek i ojców, do
brze wyposażonych dziedzicznie pod 
względem procentowej zawartości 
tłuszczu w  m’ eku (p rzy  czym należy 
zawsze uwzględniać również stosu
nek do wydajności ich rodziny) 
tworzy się wysokowartościowe ro
dziny hodowlane w drodze kombina
cji dziedzicznych zadatków odnośnie 
do procentu tłuszczu, linii krwi, jak 
również chów wsobny, aż do najści
ślejszego chowu wsobnego, stosowa
ne przez hodowcę, świadomego ko
rzyści i niebezpieczeństw chowu kre
wni acz ego, może przy tym  oddziałać 
bardzo dodatnio.

Dla prawidłowej oceny cech dzie
dzicznych pod względem zawartości 
tłuszczu w  mleku zakładamy, że zo
stały one normalnie rozwinięte przez

wpływy otoczenia. N ie zawsze jed
nak ma to miejsce. Przede wszyst
kim chodzi w tym wypadku o paszę, 
która zależnie od ilości i zawartości 
składników odżywczych wywiera da
leko idący wpływ. Przy tym nie za
leży to, jak przypuszczano dawniej, 
od zawartości tłuszczu w paszy, 
wpływającej na zwiększenie zawar
tości tłuszczu w mleku, ale w daleko 
większej mierze od skrobi, decydu
jącej o wytworzeniu tłuszczu w mle
ku. Jedynie tylko krowa, otrzymują
ca w paszy obok białka, potrzebnego 
dla uzyskania danej ilości mleka, 
także wartości skrobiowe, i zawsze 
dobrze zaopatrzona, może produko
wać tłuszcz odpowiednio do swych 
cech wrodzonyeh. Kroka mleczna po
winna zatem zawsze, a zwłaszcza na 
początku laktacji, być w dobrej kon
dycji, jeśli chodzi o odżywienie. Gdy 
zaś rozpoczyna ona okres laktacji 
w stanie wychudzonym, nie będzie 
mogła nigdy wykazać się dobrą wy
dajnością tłuszczową: z tym łączy 
się znaczenie żywienia przygoto
wawczego na 6— 8 tygodni przed o- 
cieleniem oraz zasuszenia we wła
ściwym czasie. Jeśli w okresie lak
tacji prędko schudnie, to spadnie 
przede wszystkim procent tłuszczu. 
Skoro chodzi o rodzaje paszy wpły
wającej na zwiększenie zawartości 
tłuszczu, to obecnie nie stoją już na 
pierwszym planie duże dawki maku
cha palmowego i kokosowego, które 
dawniej uważano (o  większej jesz
cze zawartości oleju ) za potrzebne, 
ale przede wszystkim znaczne ilości 
zasobnej w skrobię paszy gospodar
skiej (w ytłok i suszone, buraki, ki
szonka z kukurydzy i in .). Obok 
obfitych dawek skrobi i dostatecz
nych ilości białka (bowiem tylko 
wówczas możliwa będzie wielka ilość 
mleka i wysoka zawartość procento
wa tłuszczu, w przeciwnym razie 
procent tłuszczu jest wprawdzie 
względnie wysoki, ale ilościowa pro

dukcja mleka niewystarczająca) na
leży dbać o składniki mineralne w 
dostatecznej ilości; na dzień i kro
wę trzeba dawać 100 g  mieszanki 
=  65 g  węglanu wapnia +  35 g 
soli bydlęcej oraz zabrać się do 
gruntownego wapnowania pastwisk.

Oprócz paszy także i rodzaj cho
wu wpływa na wytwarzanie tłuszczu 
w mleku. Nieco ruchu na pastwisku 
albo lekka praca oddziałuje korzyst
niej niż chów wyłącznie stajenny. 
Podobnież poszczególne czynniki kli
matyczne w oborze i na pas:wisku 
mogą wybitnie oddziaływać na pro
dukcję tłuszczu. W  szczególności w y
sokie temperatury w oborze (ponad 
20 st.) są niepożądane, podczas gdy 
nieco niższe (10 st.) oddziałują ra
czej pomyślnie.

W reszcie fakt, że prawidłowa lub 
wadliwa technika doju, umiejętny 
masaż wymienia albo niezupełne 
wydojanie w znacznym stopniu 
wpływają na ilość tłuszczu w wydo
jonym mleku, jest wprawdzie znany, 
ale mimo to nie zawsze się tego w 
dostatecznej mierze przestrzega.

Jednym słowem, mamy dosyć moż
liwości, by w sposób stosunkowo 
prosty zwiększyć procentową zawar
tość tłuszczu w mleku, nawet pod
czas wojny. Musimy się przy tym 
tylko uwolnić od czysto formalisty- 
cznych zadań i nie tylko dążyć do 
uzyskania pewnych form ciała, jako 
podstawy silnego organizmu, nie
zbędnego, jeśli mamy go tak wydat
nie obarczyć wymogiem wysokiej 
wydajności mleka i tłuszczu, ale 
przede wszystkim samą wydajność 
tłuszczową postawić sobie za cel 
główny. Wówczas niewątpliwie da 
się wkrótce osiągnąć powszechnie 
pokaźne zwiększenie procentowej za
wartości tłuszczu oraz ogólnej jego 
ilości uzyskanej z m'eka. Nauka i 
praktyka właśnie na tym polu mogą 
i powinny doskonale współpracować 
ze sobą.

Horoskopy styczniowe 
w przysłowiach

Właściwie przestaliśmy już wie
rzyć w przysłowia na temat pogody, 
które os.atnio wybitnie „szwankują . 
N ie udało się przysłowie z świętą 
Katarzyną i Barbarą, bo święta 
przeszły po wodzie, a nie według za
powiedzi „po lodzie". _ Widocznie 
przestarzały się i straciły na swej 
aktualności.

Raz jeszcze możnaby sprawdzić, 
pocieszyć rolników, małych amato
rów łyżw iarzy produkujących się ̂  Z 
wielkim zapałem po ulicach, poetów 
i malarzy, szukających natchnienia 
w zimowym pejzażu, ludzi nie zno
szących organicznie upałów, a odży
wających przy kilkustopniowym 
mrozie i innych, którzy według sty
cznia i jego pogody wróżą z powa
ga co dalej.

„Gdy styczeń jasny i biały —  w 
lecie bywają upały —  (coś dla za
wodowych „opalaczy" i pływaków). 
Gdy na Trzech Króli drzewa śnie
giem kryte, znaczą się w roku plo
ny obfite (rolnik zaciera ręce i przy
gotowuje narzędzia do kampanii 
wiosennej) —  gdy w styczniu wil
gotno i mglisto, to wiosna mokra i  
w lecie dżdżysto" — kończy się o- 
statecznie styczniowe przysłowie. A - 
le styczeń zaczyna się już poprawiać 
i nabieramy otuchy, że lato będzk 
pod każdym względem piękne.

Społeczeństwo pamięta 
o Delegaturze w Samborze
Na Delegaturę Polskiego Komite

tu Opiekuńczego w Samborze złożyli 
w miesiącu grudniu 1943:

Młodzież polska z Dublan 1.500 zł, 
zebranych po kolędzie; Gromada 
Strzałkowice 1.503 zł, zebranych po 
kolędzie; Kooperatywa w Strzalko- 
wicach 100 zł; Pracownicy tartaku 
w Samborze 100 zl; Mleczarnia w 
S.asiadowicach 200 zl i Kooperatywa 
„Zgoda" w Sąsiadowicach 172 zł.

„ N a  w s z e l k i  w y p a d e k 11
Pod takim tytułem znajdujemy cie

kawy artykuł w czasopiśmie „K ło 
sy", w roczniku 1873. Lat to już 
temu 70, a treść bardzo na dziś ak
tualna. Przedrukowujemy to w cało
ści, zachowując ówczesną pisown.ę:

„W  naszych czasach gdy fortuna 
tak zmiennem kołem się tocząca, naj
bogatsze rodziny spycha w ubóstwo 
i  nędzę, a biedaków przebiegłych 
wynos; i uposaża hojnie, przychodzi
my do tego poznania, że tylko wła
sna praca i talent mogą dać byt 
niepodległy i przyszłość każdemu za
pewnić.

Tę myśl nasz artysta podnosi w 
swoiim rysunku przedstawiając war
sztat stolarski, przy którym młody 
panicz zaczyna się uczyć ; pierwsze 
robi nieśmiałe pociągi hebla na ka
wałku drzewa.

Ojciec, rozumny człowiek, chociaż 
sam zamożny, nie ufa zmiennemu 
losowi. N ie chcąc syna widzieć w  
gronie tak zwanej „złotej młodzie
ży", która w rozpuście i marnotraw
stwie najpiękniejsze lata trawi, za
tracając w  nich najszlachetniejsze 
przym ioty wyniesione z rodzinnego 
ogniska, modlitwę matki j zacność 
rodzica, a szlachetność jego myśli i 
uczucia. Od młodu pragnie go na- 
zwyczaić do twardej pracy i cenie
nia je j wyżej nad wszelkie zaszczyty.

Patrzy  z upodobaniem na nieśmia

łe posuwanie hebla przez syna, gdy tej pracy, hebel pójdzie wtedy gład- 
pan majster zawinąwszy rękawy na ko i wióry lepiej się wysypią. Bla- 
żylastych rękach daje przestrogi i de oblicze, wypieszczone, nabierze

Hans Hotbein jnn&or
fokiem m,'n',ony był czterechsetnym 
towvm śmierci malarza o św-ia- 
m l o H  znaczeniu. H a n s H o l b e i n  
biło go j?)/ zmarł w r. 1543 —  za- 
przeżyws?-,, p?w:et f 2e w Londynie —■ 
wielkim \vńw 46, Uroc5zj1 s!S w 
mieście A u ? ? 88’ bogatym, wolnym 
d z iczą c  ta len t gU ( B a w a r !a )> d'z !e - 
beinie starsz p° ojcu- Hansie Ho1'  
nierx>sr,ołitvch m.a!arzu zdolności
fikanych. Stary h ?  b.ard,zo n;ewyzy- 
zaciętym i serdecznym" y popBa!si 
dlatego mały H an? ? .wasabundą>
cie, przedwcześnie m:ał ży "
dzielnic sie i opuścił ̂ a usa™ ‘ 
ne, by pędzić żywot 
by żyć, imał się różnej ? ? ? ’ Ż6'  
lował więc dekoracje śc ienne^  ma~ 
Jektował urządzenia ? ? ? ?  P i° ' 
? a t  kartony do w itra ży  w z o r C ^ '  
słotiuków. iiustrował książki. ryS0.

wał ozdobniki drukarskie. Przemysł 
typograficzny zaznajomił go z u- 
czonymi, np. z słynnym humanistą 
Erazmem z Rotterdamu, ci zapro- 
tegowali go wyżej, aż do dworów 
królewskich.

Malował obrazy religijne, a głębo
kie piękno promieniuje z jego utwo
rów, zwłaszcza słyną jego Madon
ny, bo też mistrz, żyjąc w dobie 
reformacji, pozostał wiernym kato
likiem.

Najw iększą sławą i materialnym 
powodzeniem otoczyły go portrety. 
Lecz największe powodzcn'e nie za
biło w nim poczuc:a tragizmu, jakie 
wyrosło w artyście przez c:ężk:e la
ta młodości. N ie ma dzieła Hansa 
Holbeina II, w którym by nie było 
zmagania się, walki, pasji wielkich — 
na najjaśniejszych rysunkach spo
czywa cień smutku. N ie  przypadkiem

najlepszy cykl rysunków Holbeina 
nosi tytuł „Taniec śmierci".

Miał dar świetnej spostrzegaw
czości i dar oddania tego co się w i
dzi ołówkiem czy pędzlem, dlatego 
był na wskroś realistą, miał tę wła
ściwość, iż malował, jak mówi na
iwny zachwyt, „jakby żywych"- W  
obecnych czasach znowu spostrzega
my nawrót do rzeczywistości i zno
wu —  nie po raz pierwszy —  Hol- 
bein junior jest nam nieporównanie 
bliższy niż wielu artystów bliższych 
nam latami. Jest realistą, bo opa
nował świetnie rysunek, każde jego 
dzieło malarskie jest przede wszyst
kim doskonale rysowane. A le obok 
tego jest i mistrzem barwy, kolory
stą. Obrazy jego i ilustracje przema
wiają do nas nie tylko dlatego, że ma
ją znany, wzorkowy układ, że objaś
niają treść szatami, akcesoriami etc., 
nie —  one mówią, bo ludzie taim 
ruchem, wyrazem twarzy narzucają 
widzowi swą treść wewnętrzną, ed-

naucza jak potrzeba kierować tem 
najważniejszem narzędziem w rze
miośle stolarsldem.

Z czasem przyjdzie wprawa, deli
katne rączki panicza zgrubieją przy

słaniają swoją boleść, cierpienie, 
swe namiętności i żądze. Jak gdyby 
całe ich życie artysta zmieścił w kil
ku subtelnych zarysach, w kilku pla
mach barwnych.

Dlatego portrety jego są jakby 
malowaną analizą człowieka. To nie 
portret, który oddaje jak ktoś w 
danym momencie „w ygląda". Henryk 
V II  patrzy z portretu młodego H ol
beina tak, że widzimy całą nikczem- 
ność tej duszy. Malował go wielki 
ekspresjonista, malarz wyrazu psy
chicznego. I  tym znowu jest tak 
bliski naszej epoce, która u malarza 
szuka oddania przeżyć, bo „w yglą 
danie" ujmuje niezgorzej —  foto
grafia-

Zszedł z świata przedwcześnie, nie 
stworzywszy szkoły, nie znalazłszy 
następcy. A le  pozostało po nim nie 
tylko imię z kart historii sztuki — 
stał się jednym z klasyków, czyli 
iednvm z wzorów dla wszystkich dą
żących ku Dieknu M-a.

kolorów czerstwości i zdrowia, ra
miona wątle nabiorą krzepkości, a 
gdy ukończy swój termin u pana 
majstra, wyjdzie człowiekiem zdol
nym łamać się za zmiennemi losami 
i drwić może ze złudnych uśmiechów 
fortuny, bo ma rzemiosła, keóre go 
osłoni od nędzy, a da mu nawet chleb 
dostatni i byt niepodległy.

Przyszła właśnie taka chwila, gdy 
„panicz" stanął przy stolorskim war
sztacie i to już nie „na wszelki wy
padek"; często ma to miejsce już nie 
tylko pod presją wojennych prze
mian lecz nawet w istotnym zrozu
mieniu doniosłej wartości rzemiosła 
i jego ważnej rolj w życiu gospo
darczym kraju- Tu na rysunku sprzed 
lat 80 widać uczniowską czapkę, a 
dziś znalazłaby się niejednokrotnie 
w dzisiejszym warstacie z piety
zmem szanowana mundurowa szkol
na kurtka na czas pracy w schlud
nym kącie powieszona."

N iegdyś zamieszczały „K łosy" te
go rodzaju propagandowe rysunki, 
II. Andriollego, dziś nieraz reprodu
kujemy zdjęcia fotograficzne doko
nywane w szkołach rzemieślniczych 
przez T. Maciejkę. Temat ich jed
naki: młodzież nasza pracuje, chce i 
umie oracować



O kręgow a Grupa Rzem iosło L w łw . Dnia 18. Jannar 1944.

ZE B R A N IE  SZEWCÓW
Poniedziałek dnia 17-go styczn ia  1944 r., o godzin  ę l-®zej 

•odbędzie się zebranie szewców Saij czytelni p rzy  ulicy Kościelnej 
O* I. P.

N ieuspraw iedliw iona nieobecność członków  cechu, pociągn ie za so
wą skierowanie d0 Pracy w warsztatach  wojskowych.

U<ąpraw edliw ien ie p rzy jm ie  się ty lk o  w wypadkach  choroby po 
Przedłożeniu św iadectwa lekarskiego.

Okręgowa Grupa Rzemiosło —  KRtftHNE.

KUPNO  —  S P R Z E D A Ż

O B R A Z Y  znanych malarzy kupuje 
»ta le  Sykstuska 13, I I  p. K orzyńsk i 
od godz. 10—2-giej. 190
K U P IM Y  kocioł parow y 100 do 150 
an. kw. pow. ogrzew a ln e j. 8 do 10 
atm . w raz z armaturą, pompami i 
urządzeniem do zmiękczania wody 
be* przegrzew acza. O ferty  w ra z  ze 
św iadectwem  Towarzystwa Dozoru 
K o tłów  w ysy łać  pod adresem; Fa 
bryka ,,Hazet“ , Lem berg, P an ień 
ska  ̂nr 21/23. 9900
R A G L A N  zim owy średniowyższemu, 
sprzedam. Piekarska osiemnaście _  
m ieszkanie dziew ięć, do godz. 5-tej. 
P IA N IN O  kupię Kochanowskiego 12 
m ieszkań e jeden. 10078
F O R T E P IA N  tańszy sprzedam. — 
R ynek  dziew ięć, I. p., ganek. 10080 
FU TR O  trzyć  w ierc i ow e nowe susły 
do sprzedania. Kopernika 30 m. 7. 
FU TR O  trzy  ćw ierciowe źrebce fr a n 
cuskie nowe, ko łn ierz z klapam i 
aelskin p raw dziw y sprzedam. Lw ów , 
uJ. Kopernika 30 mieszk. 7. 10076
SPR ZE D A M  komplety męskie nr 38, 
kapelusz be ige  ar. 66, k raw aty , — 
pończochy używane męskie, dziecin
ną garderobę do 4 lat, walizkę pod
ręczną skórzaną. Jacka 7 mieszk. 15 
SPR ZE D AM  akordeon Hohnera 80 
basów. Lwowskich Dzeci 8 m ieszk. 5 
przedpołudniem . 10053
S PR ZE D AM  wiedeńską żelazną ku
chenkę z brat ru rą. Oglądać Lw ów , 
ul. R utow sk iego 8 m. 2 I  p. 10052 
S PR ZE D AM  fu tro  męskie (spód nu- 
tria-bobry kołn ierz w y d ra ),  płasacz 
damski plusz selskinowy, lisa nie
bieskiego, sw eter damski. — Lw ów , 
W ienerstr. 74 mieszk. 4. 10081
T A P C Z A N  nowoczesny, k ilim  1V*X2 
Siprzedam. Pohulanka 8, m. 2 od 13. 
P IA N IN O  ,Pe tro f- ‘ i dwie g ita ry  
sprzedam . Kopernika 10, m. 12. v 
K U P IĘ  pumpy szerokie popielate na 
w ysok iego  i duży plecak natych
miast. Zgłoszenia: P iłsudsk iego  21, 
o ficyn y , m. 16. v
N IE M IE C K I w ilk  7-mio m iesięczny, 
bardzo piękny okaz. przyuczony do 
porządku, nieco w ytresow any _  do 
sprzedania. Zg łoszen ia : Baran K a 
zim ierz. Lw ów , Zo fiów ka 61. v  
U Ż Y W A N E  rzeczy codziennego u- 
żytku dezyn feku je w e w łasnej ko
m orze „Gaizochemia“  Lw ów . Haupt- 
strasse (P iłsu d sk iego ) 21. Tel. 271-06 
SPR ZE D AM  w ózek dziecięcy, ma
szynę do szycia i biurko z czerwo
nego orzecha. Łyczakow ska  nr 34,
I I .  p , m ieszk. 7. 9913
E L E K T R Y C Z N E  żelazka. Kuchenki, 
zastępcze Spiralk i w szystko gatunek 
Przedw ojen n y gwarantowany, Szlau 
ohy gazowe, fr y z je rs k ie , Ig ły  m a
szynow e i ręczne wysprzedaję. U lica 
Sykstuska 23, m. 13, podwórze, piętro 
K U P IĘ  zaraz kasę nową lub u żyw a
ną. L isty  do Gaz. Lw . 9919 
A K O R D E O N  w łoski 80 basów w bar 
dzo dobrym  stanie sprzedam, Łycza 
kow ska 212. 9920
C Z Ó Ł E N K A  n r 34, w ysoki obcas — 
ew ent. k o rk ow y  kupię. Leona Sa
piehy 47 m. 2. 9935
S PR ZE D A M  p.atefon w a lizk ow y, __ 
stan pierwszorzędny. Łyczakowska 
nr 165, mieszk. 11. 9989
P A T E F O N  elektryczny a m eryk ań 
ski nowoczesny automat, E lek tritow  
ski wzm acniacz o bezkonkurencyj
nym  ton ie, wszystko w p ierw szorzę 
dnym stan;e okazy jn ie  sprzedam ul. 
K urkow a 20, m. 5. 9926
S PR ZE D A M : tapczan, rozkładany
fo te l,  szafa bibl., narty, balię, ba
n iak . W iadom ość: Tarn ow sk iego  52, 
m ieszk. 7 od 12_8 w iecz . v
K A N A R K I i kanarzyce sprzedam _  
ulica K ró la  Leszczyńskiego nr 28: 
Jankowski. 9885
S PR ZE D A M  bardzo ładną pelerynkę 
srebrnych lisów . Gaz Lw . 9992 
K U P IĘ  książkę M akuszyńskiego — 
„Śmieszni ludzie“ . F irm a  Seltpn- 
reich. pl. H a lick i 14. 9940
K U P IĘ  2 płaszcze letnie dam skie
na tęższą i szczupłą lub 2 kupony
na płaszcze. L isty  Gaz. Lw . 9949 
D W A  dzie.sięciotygodniowe ra t 'e r y  
do sprzedania. K arp ińsk :ego pięć _  
m ieszk. 4 p raw y ganek 9948
P A T E F O N  elektryczny, p ły ty , mem
brany. duże k in o  dziecinne, aparat 
fo togra ficzny, domino kaw iarń 'ane 
okazyjn ie sprzedam W iadom ość — 
Sklep zabawkowy, Sykstuska 17. 
C Z Ó ŁE N K A  czarne 39, buciki do 
sznurowania nowe. 38 ubranko od 
4 la t. poduszkę pierw szorzędną — 
sprzedam Tarnowskiego 24, m. 1 ; 
do gcdz. 4-tej. 9810
SM O K IN G  now y na średniego sprze
dam. Zbaraska 2, II . p.. mieszk. 71 
od godz. 11— 13. 9491
K U P IĘ  p łyty gram ofonowe, dobrze 
zapłacę. Boim ów 16/3 9338
K U P IĘ  płótno na pokrycie auta. — 
T e le f 201— 40, p Fedorsk i. 9552 
P IA N IN O , fortepian k rzyżow y ku
p lę zaraz Nowacki, Piłsudskiego 17 
F IL A T E L IŚ C I !  Kupuję stale post
frisch kompl. serie N iem iec, Polski, 
Gen. Gub., W ęgier, Słowacji, F ran 
c ji. O fe r ty : Boimów 6, mieszk. sześć 
tylko  od godz. 18-tej 9614
S PR ZE D AM  patefon leningradzki w 
bardzo dobrym stanie z automatem 
i  p ły ty  taneczne. Lw ów , ul. Źródlana 
84 m. 20 gan. na prewo 9555
S PR ZE D AM  dywan persk i pierwszo 
rzędnej jakości, fortepian krótk i — 
krzyżow y m eta low a płyta  _  marka 
,,W irth ‘ i ubranie w izy tow e z b ie l
skiego m ateriału na średniego p ra 
w ie nowe — oglądać od g. 12—15 ni. 
Gołąba 7 mieszk. 4 10007
S PR ZE D AM  buty z cho'ewam i mało 
używ ane nr 43ł/z— 44. psychę jasną 
oraz o łówek 4-kolorowy pozłacany. 
Zgłoszen ia  Kochanowskiego 3, p ra 
cownia obuwia, sklep z frontu . 9942 
K U P IĘ  nowo zakopianki nr. 40. — 
Kochanowskiego 126 mieszk. 1. ▼

SPR ZE D AM  akordeon zupełnie nowy 
80 basów z registrem . W iadom ość 
Boim ów  50 I I  p. od g  4—6 wiecz. 
K R Y M K Ę  w p ierw szorzędnym  sta
nie na średnią &przedam. Od godziny
12—4 Piekarska 5 I I  p. m. 5a 10012 
Ł Y Ż W Y , kuchenka gazowa, lis żółty 
kalesony ciepłe, rękawiczki dla .1— 2 
la t  dziecka do sprzedania. Listopada 
nr 43, m. 2. 0d 10— 4. 9804
P IA N IN O  kupię zaraz. Zyblik iew i 
cza 13, m. 6, od 2 pop. 9841
SPRZE D AM  nowe ubranie męskie na 
wysokiego, kostium damski na śre
dnią oraz wózek dziecinny głęboki, 
b ia ły  w  doskonałym stanie. Czere 
śniowp, 4, I. piętro. 9842
S PO R TO W C Y Sprzedam ekspander 
cztero sprężynowy, podręcznik do 
ćw iczeń atletycznych metodą Strong 
fo rta  w  języku niemieckim, w raz z 
ciężarkam i. Zgłaszać się L w ów  ul. 
Żyżyńska 36, mieszk. 6, pomiędzy 
17 a 19 godz. 9838
K O N SO LA , s za fy , komoda, dyw any 
lustro, stoliki, toaletka, łóżko, ma
terac sprężynowy, ge lsk iny na śre
dnią fotel tapicerowany sprzedam. 
Zdrowia 10, mieszk. 2 9881
6-M IE S IĘ C ŹNY w ilczur do sprzeda
nia. Oglądać m iędzy 16.30—18, _  
Furstenstr. 22, m. 2. 9877
DO sprzedania dw ie sza fy, dwa łó ż 
ka ciemne. W ola  9 (Boczna G ro
chow sk iej). Dojazd 7 9878
K U P IĘ  bueiczki dziecinne nr 22— 23 
P ija ró w  36, fa b ryk a , portier. v 
K R Y M K Ę  ładną, modną sprzedam. 
Zielona 64, m. 2, do godz. 12. 182 
K U P U J Ę  książki dziecinne, m łodzie
żowe, powieści itp. Księgarn ia  M. 
Kowalski. Lw ów , Legionów 31 110
SPR ZE D AM  nowe pumpy męskie, _  
kurtkę męską, koszulę żorżetową 
nocną, dwie sukienki wełniane (ja -
sno-granatowa i popielato-n lebies- 
kaw a) na szczupłą średnią i jedwab
ną bluzkę. L w ów , ul. Dąbczańgkiej 
9 m. 3 _  od godz 16-tej. 9893
S PR ZE D A M  patefon leningrad.zkj i 
p ły ty  polskie, n iem :eckie, ukraiń
skie, pl. Strzelecki 12 m. 4. 9910
W Ó ZEK sportowy „K on k on a " z bud
ką mało używany kupię. Lw ów , ul. 
Dąbczańskiej 9 m. 3 m iędzy godziną
13—13 i od godziny 17-tej. 9892 
M A S Z Y N Ę  do szycia pierścien iową 
dobrz© szyjącą tan1 o sprzedam. _  
K leparow ska 4, I  p. m. 8. . 9868
D Y W A N  perski ,. A fgan  “  6 m. kw. 
w b dobrym  stanie, futro rkymka na 
średnią sprzedam. L w ów  Kochanow 
sk iego  105 mieszk. 3. 189
P IA N IN O , fortepian , fisharm onię — 
używ ane kupię. Zgł. Gipsowa 8. 9800 
SPR ZE D AM  fu tro damskie na śred
nią osobę brązowe zupełnie nowe, — 
oraz zarękawek j czapkę. W iadomość 
pl. Strzelecki 10 m. 3. - 9561
K U P IĘ  dywan perski, najchętn iej — 
albo żyw iecki. Gaz. Lw  9202 
F O R T E P IA N  lub p ani no p ierw szo
rzędnej marki kupię natychm iast — 
G rottgera  10, m. 6, telef. 108— 62. 
J A D A L N IĘ  mahoniową sprzedam ; 
Bourlarda 3, I I I .  p., m. 5. 9631
2 W Ó ZK I dziecięce w dobrym stanie 
marki Konkon głęboki i sportowy. 
Oglądać można: Żółkiewska 2, m. 2, 
od godz. 1— 4 pop. 9734
SPR ZE D AM  damski płaszcz zimowy 
kołnierz skanki na średnią, brązow y 
ciem ny ora-z kołn ierz męski krym ka 
Zgłoszenia: Tarnowskiego 25, m. 7, 
parter, godz. 1— 2. 979.0
M O TO R K I 2 elek tr. półkonne sprze 
dam . Słoneczna 7, dozorca wskaże. 
SPR ZE D AM  kredens pokojowy try - 
mudkę z lustrem, wózec ek dla lalki 
płaszczyk na pięcioletnią dziewczyn 
kę. Ossolińskich 13, m 4. 9762
FU TR O  damskie czarne łapki bar
dzo dobre rag lan  prze niszczony ta 
n i0 sprzedam. Smulikowskiego 49 — 
dawniej Okrężna. 9771
DO sprzedan ia  dwumiesięczne pieski 
(pudle). P la c  Akademicki 1, I I .  p., 
nreadc. 10. od godz. 2— 6 pop. 9821 
S PR ZE D AM  dw ie kołdry puchowe 
nowe n ieużyw ane. najlepszy gatu
nek. L is ty  Gaz. Lw  9793 
SPR ZE D AM  fu tro  męskie cybety — 
kołnierz szalowy w ydra. wierzch 
czarny, stan i gatunek pierwszorzę
dny. Lelew ela 17. m. 2 9808
B IB U Ł A  b:ała ,,M irków  402“  prze 
b itkowa ,,225'* kolorowa, tapety — 
makaty, krep iny. baterię i t. d. — 
najtan iej zam ówisz u Przedstawi 
cielą, Przem yśl, Postschliss. 442.
A rt. gospodarcze — kogmetycz.no 
ga lan teryjne . pap iern icze itd. ceny 
hurtowe. Przem yśl, Skrytka pocz
tow a nr 442
Z A K O P IA N K I eleganckie now e — 
n r 38—39 do sprzedania. Pełczyńska 
nr 37. mieszk 4 9853
B IU R K A  i urządzenia kancelary jne 
do gp izedan ia . P e łczyń sk a  nr 37 _  
mieszkanie cztery. 9854
B O T Y  b a łe zakopianki nr 40 sprze 
dam. Orm 'ańska 19 m. 12. 9852
N U P IĘ  półbuciki męskie nr 42 w 
kolorze w iśn iow ym  lub kom binowa
ne, w ełn iany sz la rfok  lub bonżurkę 
męską na tęgiego, krawaty, spódni
czkę brązow ą i sukienkę w zorzystą  
na średnią. Stan. ga'mnek p ierw szo
rzędny, od godz. 10—12, 4—7. ulica 
Piekarska 14, m. 8. 9824
SPR ZE D AM  drzw i i kraty do okien 
O glądać m iędzy 5—6, K o tlarska  6 ; 
m ieszk. sześć. 9866
P Ł Y T Y  nowe, niemieckie, polskie — 
ro sy jsk ie  na sprzedaż. Lenartow icza  
nr 15. m 6. od 2—5 godz. 9911 
K U P IĘ  2 rukzaki. Zgłosz»en a : K a 
wiarnia ,,Z ina“  Akademicka 23 _  
od godz. 3—6 9912
S PR ZE D A M  ok azy jn ie  anglik i nr 38 
Tarnow skiego  73 9S64
S P R ZE D A M  damskie fu tro  piżmaki, ' 
Stan bardzo dobry. W ałowa dwa — 
m ieszkanie pięć. 9831
K U P IĘ  ub ian ie  na w ysok iego  1,80 
m., w  b. dobrym stanie i gatunku — 
najchętn iej ciem no popielate. L i 
s ty  do Gaz. L w . 9870

K U P Ię  półbuciki sportow e cs& tnt
damskie lub boty ciemne nr. 38-39 
w dobrym stanie. Lw ów , ul. Z y b li
kiewicza 25 m. 12 d g. 3— 6 10027
L A S K Ę  d la  w vgok iego  w dobrym 
stanie, kupię. Lw ów  W incentego 
P o la  7. I I  p. 9827
H A R M O N IA  solo 120 bas. ok a zy j
nie do sprzedania Słoneczna 25 _  
bram a 4, m eszk. 26 a. 9901
FU TR O  stan pierw szorzędny wierzch 
melton czarny, spód bibrole, koł- 
niei-z, krymka na średniego siprze
dam Karaicka 3, u dozorcy — od 
10 do 13 godz. 9956
W Ó ZE K  dziecięcy głęboki Konkon 
do sprzedania. Kochanowskeigo 4 — 
ślusarnia w  podwórzu 10034
A D a P TE R  z wzmacniaczem 3-lampo 
w y  kupię. L is ty  do Gaz. Lw . 9963: 
S IN G E R A  kraw iecką dużą 16 K 36. 
sprzedam L is ty  do Gaz. Lw . 9961 :
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POKÓJ umeblowany w yn a jm ę so li
dnemu panu. Orm iańska 19. m. 12. 
DO w yna jęcia  pokój umeblowany 
d ia  jedn ej osoby z wiktem  lub b e z ; 
Żulińśkiego 5, parter lew y . v
PO S ZU K U JE  2—3 pokoi kom forto 
wych słoneczne, gaz. W szelk ie ko
szta remontu zw rócę Pośrednictwo 
nie jest w ykluczone. Gaz. Lw . 9903 
PO Ś R E D N IK O W I za wyszukanie 2-3 
pokoi z kuchnią, kom fort, słoneczne, 
gaz, zapłacę n a jw y żs zą  cenę. L is ty  
do Gaz. Lw . 9902
O D S TĄ PIĘ  stancję z przedpokojem 
św ia tło  elek tryczne lecz bez komfor 
tu p rzy  ul. S k a rp o w e j. Wiadomość 
Pochyła 7. m. 1, (boczna R adeck ie j) 
od godz. 9—13 w południe. 9909 
P A N I  pracująca poszukuje pokoju 
umeblowanego m ożliw ie z gazem  — 
p rzy  poi skiej rodzinie. Dobrze za
płacę. L is ty  Gaz. Lw . 9915 
M IE S Z K A N IE  dw upokojowe, kuch
nia, pełnokomfortowe, słoneczne — 
fron tow e, piętro, obok Politeczn ik i, 
opuszczę, warunek kupno urządzenie 
komplet. L is ty  do Gaz. Lw . 9930 
PO KÓ J z osobnem wejściem p rzy  
samotnej starszej osobie do w yn a 
jęc ia . P la c  Teodora 5, II . p., m. 8. 
IN Ż Y N IE R , kawaler, poszukuje p il
nie pokoju umeblowanego. W iado
mość: Inż. Ś liw iński, Tarnow sk iego  
n r 30, mieszk. sześć. 9952
PO S ZU K U JĘ  2 _3  pokoi, pełny kom 
fo rt, gaz ; za rem ont zwrócę, w oko 
licy  ul. Kochanowskiego. Pośrednicy 
pożądani. W iadom ość n a tych m iast: 
Anny 7. I I I .  p., m. 10 9954
PO SZU K U JĘ  2 _3  pokoi pełny kom
fo rt, gaz, słoneczne, okolica  Łycza
kowska i boczne, może być po re
moncie. W iadom ość: A nny 7, H I. P: 
m eazkani e 10. 9955
F IR M A  leśno - drzewna (kriegs- 
w ieh tig ) poszukuje 1 lub 2 w yg o 
dnie umeblowanych poko i, w ejście 
z przedpokoju p rzy  spokojnej s o li
dnej rodzin ie lub m ieszkania (m oże 
być umeblowane). Ewentualnie ze 
stołowaniem. Pożądana możność za- 
garażow an ia  samochodu w  pobliżu. 
Modemy dać posadę biurową. Szcze
gó łow e warunki, k w a lifik a c je  i re 
fe r e n c je  (może być proboszcza) do 
Gaz. Lw . nr 9978:
S A M O T N Y  sta rszy  pan. odda Pokój 
um eblowany (ew ent. u życie kuchni) 
starszej sam otnej pani lub bezdziet
nemu małżeństwu za  prowadzenie go 
spodarstwa domowego. L is ty  A d m : 
Gaz. Lw . nr 10002;
PO S ZU K U JĘ  2 _3  pokoi z  kuchnią, 
kom fort, słoneczne, gaz. Dam wszel
ką cenę. W iadom ość: św. Anny 7, 
mieszk. 10, m iędzy godz. 1—4 pop. 
DO w yn a jęc ia  pokój dwom panom 
z osobnym wejściem  lub przy rodzi
nie. P  iichow ska 2.2, m. 1. 10017
POKÓJ umeblowany p rzy  rodzinie 
do w ynajęcia . Stanisława 6, I I .  p., 
m ieszk. 15, o fic y n y , Sozańscy. v 
Z A M IE N IĘ  2 pokoje, kuchnia, ła
zienka, ga z  na pokój, kuchnia, gaz. 
L isty  do Gaz. Lw  9983:
PO S ZU K U JĘ  małą sta jn ię  albo ga
raż ewont. i skromne m ieszkanie. 
L is ty  do Gaz L w . 10026: 
K U L T U R A L N E J , m łodej, niezależ
nej sam otnej pani oddam nieumeblo 
w any pó lkom fortow y poko k za o- 
p iekę domu. Gaz. L w . 10030 
M IE S Z K A N IE  kom fortow e 2-poko
jo w e  odstąpię zaraz za zw rotem  ko 
sztów  remontu. Gaz Lw . 10084 
PO KÓ J, kuchnia, łazienka bez gazu 
przy rodzinie m a łe j do wynajęcia ; 
Rycerska 16. I. P., m. 6. 10047
ż A  za jęcie się gospodarstwem sa 
mocnego, dam pom ieszkanie intel. 
Pan*' do lat 45 L is ty  G. L. v

'w q l m e ' " p g s a d y

PO SAD Ę  dobrą zapewnia nauka jęz. 
n iem . i fach. podanie: Głęboka 18. 
P O S ZU K U JĘ  zdrow ej, pracow itej i ' 
gospodarnej gospodyni na w ieś, ma
łe gospodarstwo rolne. L is ty  Adm  
Gaz. Lw . nr 153.
DO CH O D ZĄCĄ na ca ły  dz eń, mło-
dą do w szystk iego , przyjm ę. 200 zł. 
m iesięcznie j całe utrzymanie, ulica 
Grottgera 10 mieszk *6. 9627
SŁU Ż Ą C Y  b iu row y zostanie natych
m iast p rzy ję ty . Rest. Rathausk^Uer 
FR YZJE R Ó W  2 męskich zaangażu je 
na bardzo dobrych warunkach — 
Różański, Sapiehy nr 47 —  róg  M ą
czyńskiego. 9750
N IE M IE C K IE  przedsiębiorstwo ma 
szyn  i budowy m otorów , natych
miast zatrudni (Zusatzkarte zapew 
n ion a ) 1 buchalterke, 1 m ajstra, — 
10 M otorenschlosser: 2 Dreher Ma- 
schinen und M otorenbau, Lw ów , ul. 
Częstochowska 13. 9888
RO ZNO SIC1ELE pism poszukiwani. 
,,Atlaa“  Lw ów , F r ied r ich ów  2, II I.  
Oddz a ł prenumeraty 186
DO niem ieckiej restau rac ji potrze
bni z dniem 1. lu tego  1944 2 czyści
i p iln i kucharze. Znajomość język a  
n iem ieckiego pożądana Zgłoszenia: 
..Hans Ostland** 29 Junistr. 12. 9932 
P A N IE N K Ę  do zakładu fo togra ficz
nego jako kasjerkę p rzy jm ę od za
raz. W iadom ość zakład fo to g ra fic z 
ny, Z yb lik iew cza  21 196
M ĘŻCZYŹN I, fachowcy i niefachow 
cy. będą natychmiast p rzy jęci do 
pracy na wyjazd na dobrych warun 
kach: Qdzież, wojsk, w ikt, dobre wy 
nagrodzenie. Zgłoszen ia : Lwów --
A d o lf H it le r  R in g  49, O. T. od 
d z ia ł robotniczy, 7817

MŁODEGO posłańca W orow ego Po
szukuje zaraz A g ra rve r  ag Ost. G. 
m. b. H. Lem berg, Thom asstr. 16/18 
PO SZU K U JE  się m ajstra do robót 
przy nawierzchni k o le jo w e j. L is ty  
do Gaz. Lw . nr 9960 
L A B O R A N T  (tk a ) n iezaw odowy po
trzebny za ra z  do apteki. W iadom ość 
ulica Z o fii 26. 9979
P R Z YJM Ę  dziew czynę d0 pracy do
m owej na bardzo dobrych warun
kach. Ausweis zapewniony. Lw ów , 
Pasaż Hausmana 8, m. 3. 10025
K O B IE T A  do sprzątania biura zaraz 
poszukiwana. Całodzienne zajęcie. 
W ynagrodzen ie pieniężne, mieszkanie 
opał, św ia tło  i Zusatz zapewnione. 
Zgłoszenia: Bergam t, Stahlstrasse 1, 
I. P.. od 10 do 12 godz. v
PO M O C NIC Ę  domową do wszystkie 
go, uczciwą Polkę przy jm ę zaraz. _  
Romanowicza 9 mieszk. 3. 10107

M A  U K  A

Ł A T W Ą  metodą wyuczam w krót
kim czasie język a  niemieckiego i 
francuskiego. Konwersacja, korespon 
deflcja, tłumaczenia. Lagerstr. (Obo
zow a ) 3. mieszk. 4. 9371
N IE M IE C K IE G O  nauka pod k ier 
niem. od 40 zł. t y lk o : Głęboka 18. 
W YU C Z A M  pisania na maszynach — 
w jęz. niemieckim, polskim } ukr. 
Romańska, Zyblikiew icza 5 119
LE K C YJ  tańca udziela dypl. nau
czyć el W ieczys ty  Lw ów , ul. K o 
pernika 1. 16 _  I  p. o ficyn y. 9951 
LEKC JE  fo rtep ian u  i cy try  _  M. 
Lip iński, p lac Halicki 7, I I  p. 18 
R O C ZN Y  Korespondencyjny Kurs 
P rzygo tow aw czy  do Państwow ej 
W yższe j Szkoły Technicznej w  W a r  
s/awie czynny od 1. listopada 1942 
roku. In form acje: W r z a w a ,  ulica
Smolna 34, m eszk. 4. 3

r o T m  a  i T E
N IE M IE C K IE  tłumaczenia, podania, 
nauka jęz. n !em .: Głęboka 18. v 
Ś W IA T Ł O K O P IE  planów na poczeka 
n iu !! Łyczakowska 1 8075
KONC. Biuro Dra Griega, Lemberg, 
Sykstuska 14, wykonuje podania — 
tłumaczenia, przepisywania na ma
szynie. legalizacje dokumentów — 
druki i wszelkie prawnicze nauko
we, techniczne prace 9248
L E G A L IZ A C J A  odpisów i tłumaczeń 
do Kennkart, Brajerowska 10 I p. 88 
S ZTU C ZN A  Cerownia, Z o fii pięć — 
mieszkań e 10 9094
Z A C IE M N IA M  okna szybko i tanio. 
O ferty do Gaz. Lw  7958 
P R Z Y J M U J Ę  wszelkie napraw y bu
cików i kaloszy oraz śniegowce, ul. 
Z .m orow i cza 1*2, m. 4, w  podwórzu. 
W Y D Z IE R Ż A W IĘ  lub przyjm ę spól- 
n ika do sklepu spożyw czego _  800 
osób rejestrowanych. _  L is ty  do 
Gazety Lw ow sk iej nr. 9950 
DO wydzierżaw ienia kompletnie urzą 
dzony warsztat ślusarsko - tokarski. 
In fo rm ac je : adwokat Kozłowski, ul. 
Akademicka 23, parter, tel. 278— 83 
od godz. 4— 7. 9567
FO TO G R AFIE  leg itym acyjne na po 
czekaniu, artystyczne portre ty  wyko 
nuje najtan  ej. szybko — p ęknie — 
Zakład A rtys tyczn e j F o togra fii —■ 
Lw ów , Zyblik iew icza 21. 47
ZŁO T YC H  w yrobów  naprawa, ulica 
Czaru ec ki ego dwa. 7802
P R Z Y J M U J Ę  bieliznę do napraw y. 
W ronow skich  8, mieszk. 4. 9974
P L U S K W Y  zagra ża ją  zd row iu ! Od 
pluskw ian ie m ieszkań przeprow adza 

Gazochemia “  Lw ów , Hauptstrasse 
(Piłsudslkiego) 21. T e ie f. 271—06. 70

z g u b  *

S K R A D ZIO N O  dokumenty dnia 7. I. 
na lin ii L w ów  • S tan isław ów , Ke-nn 
kartę. po licy jn y  meldunek i Be- 
scheinigung na nazw isko —  Szara 
Anna. M ączyńskiego 25. 9738
ZG U B IO NO  torebkę* z Ausweisem  na 
nazwisko H itnarow ioz Janina, kartę 
m eldunkową i bloczek z Kennkarty. 
Proszę o zw rot dokumentów za wy 
nagrodzeniem , M arcina 57, m. 24.
W  N IE D Z IE L Ę  9. I pop., zaginął 
pies brązowy .,Ciapciuś“  podobny do 
ratlerka. Proszę o oddanie za w yna 
grodzeniem; Kordeckiego 12, m. dwa 
Z N A L A Z C Ę  notatki, karty m ieś.. 
K o l. Elektr. i dowodu wniesienia o 
Kennkartę na nazw isko K ozaezewski 
Leon, Lw ów , ul. Łyczakow ska 139, 
proszę o zw rot za wynagrodzeniem  
codziennie od 8— 10 rano. 9895
Z A R Ę K A W E K  brązow y w ypad ł z 
1-ki koło kościoła M arii M agdaleny 
dnia 12. b. m. Uczciw ego znalazcę 
prosi się o zwrot pod adresem  K ró l. 
Jadwigi 12 m. 2, za wynagrodź.
W  T R A M W A J U  nr 9 lub 6 zgubi
łam  dnia 9. stycznia torebkę z doku 
mentami. A u sw eis  firm y  „Atlas** 
na nazw isko Jezierska A nna. b lo 
czek na Kennkartę nr V I I  04882, log. 
Ubezpieczalni Społecznej i fo to g ra 
f i i .  Znalazcę proszę o zw rot za w y 
nagrodzeniem. ul. L ipkow a  sześć _  
Zniesienie. 9957
D N IA  12. I. skradziono w tram waju  
Ausweis i inne dokumenty wydane 
przez fabrykę czekolady „Hazet** na 
nazw isko W asy l Zawierucha v  
ZG U B IO NO  dnia 12. I  1944 w ieczo
rem w K in ie  Kopernik lub w p ob li
żu dokumenty na nazw isko Malaw- 
ko Helona. a to: A u sw eis  wydany
przez Reserve Lazaret V I. we L w o  
wie. książeczkę U bezpieczaln i, pasz
port sowiecki, dokument stw ierdza
ją cy  a ry js k ie  pochodzenie oraz zna 
czek na* Kennkartę. Znalazca zechce 
oddać do L azaret V I  Kościuszki 7, 
za w  v  n agrodwe n i em v
S K R A D ZIO N O  dnia 11 I. 1944 ksdą 
żeczkę Ubezpieczalni Społecznej — 
metrykę, zaśw :adczenie firm ow e  na 
nazw isko D ew iszek Maria, L w ów  — 
Strzelecka 5. v
ZG UBIO NO  na nazw isko Stanisław 
N iewolnńsk i Ausweis nr 3, firm y 
Papapol, bloczet na kennkartę i 
meldunek po licyjny. v
ZG U BIO NO  świadectwo szkolne w y 
staw ione przez Państwową Szkołę 
Handlową w Kielcach na nazwisko 
Zbigniew  Helm an. v
D N IA  13. I. w ypadła  z tram waju na 
placu M ariack im  teczka z nożami 
rzeźn 'ckim i. Łaskawy zna lazca  Pro 
szony o zw rot za wynagrodzeniem, 
Łyczakow ska 15, M oczarsk i • ▼

ZGUBIONO metrykę ch m ti, m etry
kę ślubu, paszport sowiecki, M aria  
Romańska, Z d row ia  14 9780
ZG UBIO NO  znaczek na Kennkartę 
M aria  Krochmalikówna, Lw ów  ulica 
M ochnackiego 6. v
S K R A D ZIO N O  legitymację ko le jow ą 
i dekret Pensyjny Sysaik Michał — 
Sambor, Rynek 24. v
S K R A D ZIO N O  dnia 7. I .  1944 pod
czas włam ania się do m ieszkania — 
Beęchein.igung wystaw iony przez f i r 
mę G. B inder i leg tym ację U kr. 
Kom itetu n.a nazw . P e la g ia  Kocur. 
D N IA  10. styczn ia  zgubiono torebkę 
ręcznej roboty niebieską z żółtą ul. 
K rup .arska 7, drzw i 9, zw rot za w y  
nagrodzeniem . v
ZG U B IO NO  bloczek do k a rty  roz
poznawczej I I A  ur 05549 na naawi 
sko Oeysko Helena. v
ZG U BIO NO  dnia 28. grudnia na 
dworcu kol. w  Drohobyczu Ausweis 
nr 107. Łaskawy znalazca raczy 
zw rócić za wynagrodzeniem; Orze
chowski Franciszek, S tryj, ul. N ow y 
Świat, Turzańskiego 211 152
SK R A D ZIO N O  w dniu 11. stycznia 
1944 zameldowanie p o licy jn e i zna
czek na Kennkartę na nazwisko — 
Czernik M ichał, Lw ów , Rappaporta 
nr 21 mie&zik. 12. v
Z A G IN Ą Ł  p iz y  przystanku przy ul. 
P e łczyń sk ie j b iały fo x  z b rą zo w y 
mi plamami na g łow ie , wabi się 
Ozisti**. U prasza się łaskawego zna
lazcę  o Łwrot za w ysok im  w yn agro  
dzeniem na adres L .ea  K u li 9, m. 7, 
Seelemayer od 9—12 godz. v
D UŻĄ paczkę z  pościelą, zostaw ioną 
w tram waju  n r 6 z Podzamcza, pro- 

. si zgłosić W itw iok i Leon ul. W łasny 
Dom 21, m ieszkanie 1, koniec P a w 
likowskiego. v
ZG U BIO NO  zarękaw ek z lisa  żółte
go, jadąc tram w ajem  nr 9, od ul. 
Sykstuskiej do placu M ariack iego. 
Znalazca zechce oddać przy ulicy
Mazow ieckiej 5, N ow y  L w ów    za
dobrem w ynagrodzen iem . 10036
S K R A D Z IO N O  w Sam borze Ausweis 
nr 158 wydany przez T ier iirztliche 
Fachkurse Lemberg, bilet m iesięcz
ny Lem berg - Sambor oraz pozw o
len ie na prze jazdy na nazw isko __
Andryszczak  Maria. v
D N IA  13. I. 1944 na W ałach zgubio
no Ausweis ko le jow y i bilet ko le jo 
w y L w ów  - Mszana. U przejm ego 
znalazcę proszę o zw rot na adres: 
S zargu t Janina do biura Personal
nego Dworzec Gł. Bauinspektion 1. 
ZG UBIO NO  bloczek do k a rty  roz 
poznaw czej nr 567 w ydany przez 
I I I  dz ie ln icę . v
ZG U BIO NO  torebkę na W ałach  H e t
m ańskich; znalazcę proszę o zwrot 
dokumentów na nazwisko Rzepka 
Zo fia , Lubieńska 80. v
ZG U BIO NO  10. I. 1944 m etrykę uro
dzenia, zam eldowanie policyjne, wy 
Pełn ione papiery do Kennkarty  _  
zwolnienie z P racy, książeczkę U bez 
poeezalni, w szystko na nazw isko 
M aria  Szmig. Łaskaw ego  znalazcę 
uprasza się o zw ro t za w ynagrodze
niom , ul. Janowska 14, II .  piętro. v  
K TO  z panów ko lejarzy znalazł wo 
czw artek  o godzin ie 20-tej p raw ą 
fu trzaną rękawicę. Zgłoszenia za 
w ynagrodzen iem : L istopada  Ur 43, 
u doi.orcy. y
ZG U B IO NO  Ausweis z r. 1943 na na 
zw isko  Rogoż Józef oraz bloczek na 
Kennkartę nr. 7918/IV i b ilet A,r- 
beitsamtu. 10055

POlECEMia GODNE FIRMY
N IE M IE C K IE G O  nauka od 40 zł pod 
kier. niem. Podan ia . Głęboka 18. v  
C H R O M O W A N IE  —  niklowanie —  
Szubrowski, Lw ów , Boimów cztery. 
K S IĘ G A R N IA  H. Łopieński, Lw ów , 
Kopernika 12 — kupno \ sprzedaż 
książek z różnych dz!edzin w iedzy. 
W K S IĘ G A R N I —■ Antykw arn i —> 
A  Kraw czyńsk i, Lw ów , ul Trybu
nalska 18, sprzedaż, kupno książek 
nowych, okazy jnych  antykwarycz 
nych. G rafika — sztychy 77
T A N IE  i wartościowe książeczki dla 
każdego! Elem entarz o królikach —
1 zł. Elementarz kozi 1 zł. Elemen
tarz pszczeli 1 zł. P rzesyłka  po 50 
gr. od 1 egz. poleca Księgarn ia M. 
Kowalski, Lw ów , Leg .onów  19. Dla 
odsprzedawców rabat. 109
PO  niskich cenach w yślę  za zaliczę 
niem pocztowem : wstążki, spinki
m ankietowe, wycinanki (sto sztuk 
60 z ło tych ), — mydełka krawieckie. 
Dynów przy Przeworsku. St, W ardas 
T R U T K I na karakony, szczury i 
myszy Drogeria. Kopernika jeden. 
S A N K I — sklep zabawek — Lw ów , 
Piłsudskiego 16. 9579
DOM H and low y R Homan. P rze  
myśl, Sienkiewicza 5, telef.* 14— 15, 
Skład Konsygnacyjny Lw ów , P iek ar 
aka 24, II . p t telefon 268— 21, pole
ca : budynie, cukier wanilinowy. li 
ście bobkowe, sodę oczysz.cz. ja rzy 
nę soloną, i t. d , ba rw n ik i,' farbę 
do bielenia, proszki do prania, my 
dła zastępcze, pastę do butów itd., 
cenniki na żądanie, tylko hurtowo — 
Prow incja za zaliczeniem . 8205
K U P C Y  —  Spółdzieln ie ! Po- cenach 
fabrycznych dostarczamy następują
ce w yroby reprezentowanych fabryk 
i wytwórni loco nasz Skład Kon 
sygnacyjny we Lwow ie. Gospodar
cze: Barwniki do tkanin (k o lo ry  bez 
ogran iczeń ), pasta do podłogi w tuz. 
i luzem, pasta do podłogi w 1 kg. 
puszkach, sucha zaprawa ,,F roter“ , 
u ltram aryna do bieDzny i bielenia, 
środki do czyszczenia i szorowania i 
w. i — Spożywcze: „M a n ga n u 1* i 
,.Ideał**, soda oczyszczona 98 proc., 
budynie, cukier wanil.. kwasek cytr., 
proszek do pieczenia .o lejki do pie-’ 
czenia, zaprawa do wódek i w. i. —  
Galanter a i Kosmetyka: lustra —
sztuczne kw ia ty , krem y, wody kwia 
towe, torby papierowe wszystkich roz 
m arów. B/H Dr Górski &  Polań  
ski, Lw ów , Friedrichów  5 (obok P l 
Akadem ickiego). Telefon  215— 27. — 
ŻJtdać szczegółowych cenników. • 51 
B E L E T R Y S T Y K Ę  polską i niemiec 
ką , oraz pow eści dla m łodzieży ku 
Pu je  sta le Księgarnia J. Foitika — 
Lw ów , Batorego 30. 50
FO TO G R A FIC ZN E  roboty amator
skie z p row incji p rzy jm u je  firm a 
,Fo Fo R a “ . Lw ów , ul. Chorążczyzny 

nr. 5. W ysy łka  pocztą ekspres. 38 
L A T A R K I kieszonkowe w w ielk im  
wyborze. Szumski. Łyczakow ska 4

P O S A D  P O S Z U K U J Ą

S A M O D Z IE LN A  gospodyn i p rzy jm ie  
pracę w gospodarstw ie  na przycho
dn ią . L isty  dc Gaz. Lw . 9905 
TECH. rysown k poszukuje p racy. 
L is ty  do Gaz. Lw . 9987;
P A N N A  Polka, !a t  31 przyjezdna, 
zajm ie się gospodarstwem domowem 
ty lko  u samotnych intel , zam ożnvch 
L is tv  pełnoadresow e Gaz. L. 10023 
F R Y Z J E R K A  z  dwuletnią p rak tyką  
poszukuje pracy. Gaz. Lw . 10028: 
K W A L IF IK O W A N Y  s to la rz  r>oszu- 
poezukuje dobrej pracy na dobrych 
warunkach. L is ty  k ierow ać  Admin. 
Gaz. L w . nr 10Ó44:

M A ŁŻEŃ ST W A
L IS T Y , podan-ia, nauka niemieckiego 
od 40 zł. pod k ie r . niem. Głęboka 18 
W D O W IE C , samotny, mwauaa wo
jenny lecz zdrów  — la t 46, bardzo 
łagodnego charakteru , domator, na
w iąże korespondencję z panią do lat 
40, dobrą, intel., samotną, cen iącą 
nadewszystko dobre pożycie małżeń
skie i spokój. Jestem na stanowisku 
urzędniczym, średnim. M ój typ : w y 
bitnie kobieca, nieszczupła brunetka 
lub szatynka, zgrabna Cel m atr. — 
S ^ ze re  zgłoszenia z fo tog ra fią  któ
rą  zwrócę pod słowem do Admins 
Gaz. Lw  nr 95
A S Y S T E N T K A  lekarska  mdła, do
brego  serca w yjdź e za lekarza. L i
sty do Gaz. Lw . 9921 
P A N N A  lat 32, gospodarna, m iła — 
x braku znajom ości pozna pana z do 
brym  charaktcrm  do lat 37 _  Cel
m atr. L is ty  poważne Gaz. Lw . 9972. 
K T Ó R Y  z panów łagodnego usposo
bienia, a czułością ojcowską obda*- 
rzy łb y  m oją córeczkę a d la  mni« 
okaza ł życzliw ość przy jacielską zo
stanie życz liw ie  p r zy ję ty , w iek od 
38—45 ; eel m a tr.; żonąci w yk lu cze
ni. Lie-ty do Ghz. Lw  9980: 
PR O FESO R, lat 31, re lig ijn y, pozna 
pannę, panią, narodowość obojętna. 
Cel m atr L is ty  7. pełnym adresem 
do Gaz. Lw . nr 9647 :
P R Z Y S T O J N A  blondyna, niezależna 
na posadzie, lat 28, in tel., praguie 
poznać pana intel. na stanowisku 
do lat 40 Poważne zgłoszenia listo
wne z fo tog ra fią  za której zw ro t 
zaręczam  do Gaz. L w  nr 10050. — 
Cel m atr. ▼
M ŁO D A , zgrabna ładna brunetka — 
la t 18, na posadzie, n iezależna po
siadająca dużo zalet duchowych — 
z braku czasu tą drogą pragnie po
znać pana do la t 25, intel. na sta- 
nowitikii. Col matr. Zg łoszen ia  li
stowne najchętn e j z fo to g ra fią  do 
Gaz. Lw  nr 10049:

Z A G I N I E N I
K W A P IŃ S K I W acław, inż. leśnik, __
w piątek w  południe dnia 7 stycz
nia wye*zedł z dbmu i do dziś n ie  
wrócił. Opis: wysoki, seczupły, blon 
dyn, szpakow aty , tw arz  podłużna, 
łat 42. U b ran y : zielone ubranie spor 
towe, buty z cholewami Futro be
żowe z brązowym  kołnierzem , czap 
ka brązow a. K toby w idzia ł go lub 
u kogo był w tym  czasie lub coś o 
nim w ied z ia ł — proszony jest o za
w iadom ienie rod z in y  — Lw ów , ul. 
Skarbkowska 14, I p. 9995
Z A G IN Ę Ł A  Danuta Ziemba dnia 12. 
stycznia br o 15. godz., w yd a liła  
się z domu i w ęcej n ie w róciła  — 
ktoby cośko w iek w iedział o n iej, 
proszony jest o zaw :adomienie ro 
dziny L w ów , P ierack iego  14 a, __
br. 5, mieszk, 6. Ziemba M aria . L a t
15, ciemna szatynka, oczy piwne, __
tw a r7, okrągła , w zrost niski. U bra
na w płaszcz czarny z białym ba
rankiem, pieloną apaszkę, granatow ą 
spódnicę^ białą bluzeczkę, brązowe 
pończochy, g rana tow e skarpetki 1 
czarne m eszty. v

P R Y W A T N E
Ł A T W Ą  metodą wyucza szybko nie
m ieckiego pod kier. niem Głęboka 18 
H A L L O  L w ów ! W róciłem  z W arsza 
w y, mieszkam obecnie ul. Bartosza 
G łow ackiego pięć. mieszkanie jeden. 
Czesław M artin i. 287
P A N  W ilhelm  Habsburg z Żyw ca __
zechce się zgłosić w bardzo ważnej 
spraw ie Rutow skiego 5. m 19. 9914 
S ZYB Y  wstawiam i zaciemniam ta
nio. Listy do Gaz Lw  8352 
Ł U C JA  Jaw orska. Ituś z okazji uro 
dzin, moc życzeń od Stefana. v
P . L U C IA N A  M alskiego 7 K rzem ień  
ca proszę o podanie swego adresu w 
wprawie pac .k1 z Podzam cza Leon  
W itw ick i. ul. W łasny Dom 21 m. 1 
koniec P a w ':kowis,kiego v

Redakcja prz> imuje Jd godz 10— 11 
Rękopisów nie zwracam y — Telefo
ny: Sekretariatu 202-23 — Kron k! 
105 21 Działu ogłoś?.eń 200 06 -  Za
term inowy druk >gło*-/eń wydawm c 
two nic odpowiada — Druk „G azety  
Lwowskiej** Lw ów , ul. Sokoła 4.


